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Nigdy wię~ej wojny! . 

:-l iel\i.e .manif es tac je aa rze·cz P1Dk.lłl 
o:ka.zji Mi·Ełd·zynarodowe90:. l>n·i·a Wyzwo.le~nti·a 

konce,ntracyjnych · od·by·ły sKł w cały1m kraju 
% 

obozów 
r WARSZAWA (PAP). - „BBjownicy o wolność i de~okrację 

ląezcie się w walce o trwały pokój.'\ - pod t~m hasłe~. ~ 8 bm. 
1· Teatrze Na.rodowym w Warsza.wJe odbłła się z. oka.zJI H1ę_dzy~a­
I :.ci.owego Dnia Wyzwolenia. ob ozów koncentracY!!13'.ch -. ~1a mu;-
1 «Izyna.rodowej solidarności bojowników o wolnosc ~ poko_J - uro­
i ezysta akademia. na którą przybyli liczni ezłonko~e. Zwilfl;ku B?­
J jow.ników 0 wobośc i Demokrację orwz; przedstaW1mele spole<rren-

riwa Stolicy. 

Przemawiający w imieniu Mi~d~y 
narodowej Federacji byłych W1ęz­
niów Politycznych, sekretarz FIAPP 
min Balicki. powieddał m. 5n.: 

Ńienaw:iść narodów świata do no 
.Ą;;j wojny przekształciła. si~ ~ ol­
brzymią, zorganizowaną sił~ i oto 
na całym świecie powstał oboz wal 
ki. o pokój. Byli więźniowie polity­
ezni i WYreStniey ruchu oporu sta­
ją. wszędzie w pierwSŁYch szerega?h 
ŚWliałlOW"ł'O ruchu pokoju,. wszędzi~, 
mimo trudnych warupkow walki, 
realizują skutecznie hasło ~edn~ze­
nia wseyst~foh ludzi dobreJ woli-~ 
wa.lee o na.jwięksu dobro ludzkosc1 
- o pokój". . 

mnieliśmy o międzynarodowej soli­
da.mości która łącriyła nas w walce 
i która iączy nas lhiś jeszcze w boju 
wydanym siłom wojny i odradzają-
cego się faszyzmu". . 
Przedstawiciel Niemieckiego Zw1ąrz 

ku Ofiar FaszyfZJJ:Ilu (VVN) z Niemiec 
ZachodDlich przekazał zebranym: n~j 
serdecrwiejsrze, bojowe pozdrow~e:r;1a 
od antyfaszystowskich uczestnikow 
ruchu oporu całych Niemiec. 

„D:niś - pow.i.edrllia~ on - w VI 
rocznicę naszego wy11JWolenia przez 
niezwyciężoną Armię Radziecką. skła 
damy hold pamięci naszych mezll: 
czonych braci i sióstr, którzy oddali 
swe życie w walce przeciwko barba-

chal.sk;i w obsrernym refem~e _przedJ~ta~i . sztandarow:y.~ Z.w:iązku 
staw.ił potęgę stałe rOtZ:W.l'JQ•Jącego 'Bo3owmko~ o Wolnosc i De~okra­
się mlędzyna.rodowego frontu wal- cję udała się na pową7kow.skii ~en 
ki o Pokój. ta:rz woj&kowy, gdzie złożyła wience 
Pnzyjęta jednomyślnie rerzolucja· na grobie wielkiego bohatera ~ol-

głosi m. in.: ski Ludowej - gen. Kairola świer-
„My, byli więźnwwie masow!<:h czewskiego. 

W Oświęcimi~ 
obozów zagłady, my, którzy z wizJą 
swej wolnej i szczęśliwej ojeZY'LllY 
walczyliśmy na wszystkich frontach 
z hitlerowskim okupantem i rodzi- KRAKÓW <PAP). - W szóstą ro­
mym faszyzmem _ wzywamy cały cznlcę otworzenia się wrót kaź.ni hi 
naród do solidarności z uchwałami tlerowsk:i~h, dzięki bohate_rskiem~: 
Swiatowej Rady Pokoju. Niech każ- wyrz"'.olei;i.~emu poc?oclow1 . A!m.u 
dy, kto miłuje pokój i ojczyznę zło- R~drz1ecki~J odbył_a s~ę . w Oswnęc1-
ży swój podpis pod Kartą Narodowe . rruu pot.ęzna mamfe.;;ta_cJ~. . I 
go Plebiscytu Pokoju.'.' . w_ dntu tym do OsW!lęcmna :- ~rze I 

Po rzakońcrzeniu urocrzystości dele- zmk1, tego syrn~olu fas2yS'towSk1ego 
gacja uczestników akademi:i wraz a:: (Dalszy mąg na str. 2) 

Do Warszawy przy.była Rose Thaefoumn, wcfotL'a po Erneście Tlwelma1mic, .,_ 
mordowanym w roku 194tJ. przywódcy K(m;i.unistycznej Partii Niemiec 

Na zdięciti: powitanie Rose Thaelnuum na Dworcu Głównym w Wars::awi!'. 
(Foto CAB) 

Laureaci Międzynarodowych Nagród Stalieowskich 

-Sekret.am: FNDIRP - Leroy prze­
kae.uj ąc riebralllym braterskie pozdro 
wienia od francuskich byłych UO'le­
stników ruchu oporu i włęźniów po 
lityczny.eh stwierdził m. in.: 
„Międzynarodowy dzień byłyc~ 

więźniów polity&QJyeh O'Mla_<im. ze 
nie mponmiel:\śmy o zbrodlłł6eh fa­
ezynnu i że jesteśmy wierni ~i~ci· 
tysięcy bohaterów i ~ęC'L~ikow 
ruchu oporu. oznacza.. ze me za.po-

rzyńcom hitlerowskim". . 
Mówca stwierdził na z.a.ik:ończeme: 
„Nigdy więcej wojny pomię~ 

Niemcami a Polską - oto hasło 1 
przysięga milionów Niemców. Nit;cb I W 
żyje światowy obóz pokoju ze. Związ 

czołowi przedstawic.ie1e· narodów świata 
kiem .Rad'.tiookim i jego gemaln3ml r 
Wodzem Stalinem ~ czele!" 

alczący o pokój i ~z.częś,cie ludzkości 
z kolei prrz.edstaiw.iciel Rady Na­

czelnej Zwiią7Jku ~wników o W~-1 
nośc i Demokirację, płk. Ozga-Mi.-

Oświęcimia 
Oświęcim. Cmentarzysko 4 milionów l~~i •• Oświęcim, którego 

łaliJda bryła ziemi przesiąknięta jest krwią. Oswięoun ~ków, ciągną­
cych się dlugdm szerei;tlem. Oświęcim pieców krematory~ych, symbol 
barbarzyństwa. i zd-:ic-zenia faszystowskiego. • . . te-

Tu mię.dzy ba.rakami, w pobliiu bramy, k!ora. mi~10!1°m przez f . 
ry }a.ta 7JW'iastowała męczarnie i śmierć, w szosta, rocznicę ~!zw-0 e~I~ 
b więźn.i:owie obozów koncentracyjnych zebrali ~~ ~Y .uc.wic JIM!i1ęgc 

·ol l • - · by r~ jesYAJ<Le przy;pomp1ec swia.tu przysię ę p eg YCh ""warzyszy, . ,,__. . · „1 ... „ __ ka Tre-
wspólnie z nimi składaną: „Nigdy W11ęcej Q„,..,,.ęmm!Ul, "' .a:J,_.. ' 
blink·i Da.cha.u C'Vf Riavensbrtick". . . . 
p~ 6 laty b11b.aterskie oddzia.\y Armii ~~i.eclue~ zgasiły piece 

krematoryjne hitler-0ws\dch obozów koncentrac:onyc~, ~ąc tak llP!a: 
lftiule wyzwolenie niosąc ratunek od niC()bybnej smi.eroi. WS'Ly~kim.i 
drogami Niemiec :u'.ii.liony lud'Li. oswob~onych przez Allmię lbad'llleeką 
nl'J' do domów, do Pa.ryża, do :i:ragi, do Wa.rs-mwy, do Aten, do BGda-
pesztu. Brukseli cz? Ko.penhag.1. _ . . . . si 

Było to zbyt okropne by się mogło powf;órlcyc, a JC'.Gełi znajdą ę 
" . ' 'eszkodiliwti' " tak naśladowcy Hitlera. potrafimy ich za:wezasu un1 • . • .c rze-

b--:--.a przy§ięg.a milionów ludzi róznych na.rodowosm,_ ro7:D:ch P t 
CUIU<n • • ~..4- Al_ •• Radzl~J wYJ'8' 0• 

konań, przysięga Iudm, których myycl„,„wo ~111. • 
wało ze szponów cyklonu lub . śmiertelnego wyc~encze~. _ 

Znaleźli się naśladowcy Hitlera. Nie wszęd'llle bo~ z~tały_ u~ł 
cestwione siły rodzące wojnę, ludobójstwo. Na imię im - lDlPeN~l~se~ 
amerykańscy. Pokuma.ni z hUlere>wooimi, odrad~ący hitlerowski 

Wehrma&t. yiwd tości ·~1 
„Musimy dziś twa.rdf! spojrzeć ""'!" ~ rzecz. . s - po~ łych 

do zebranych w Oświęcimiu więzmow. ~ych, przy. Y • 
z zóżnych kra.łów i z różny.cl?- ~trC?n . Polski tow. Jozeł CyrankieW'lCZ, 
kt~ry sam jest b. łv:ięźniem OswięClJD}a. . . . • . _ 

Jaka. to jest rzeczywistość? - Podobnie Jak ong~s Berlin, tak ~s 
WaS'Lyngton jest kuźn~ wojny. Pod.obnie jak ongiś _Hitler i jego wsPęl­
n~· , talk dziś Truman, Acheson, Mac Arth~.r, Eis~nhower wrau. z ~· 
'WS "IJrikami Hitlera planują zamach na pokoJ, snuJą · plamy podb~JU 
ś ·..,ta, pragną ponownie pokryć Europę, więcej, całe kont3'.1ienty~ sie.­
cią obozów koncentracyjnych, k tórych próbki zademanstrowaih na. Korei, 

. . Ich wspólnikami do tych ludobójczych planów są ~denauer .1 Schu­
macher, są wypuszczeni już .na w:olnośc. Krupp, Ma>nh~1m, s~ _h1tler;: 
scy generałowie są obozowi ka.01, z ktorych tworzy Slę dywilZJe w t 
ehodnieh Niemc~ech sa wYI>uszczony na wolność Ter-'Meer, produc~n 
cyklonu, uiywanego' w · komorach gazowych i czekający na. ulaskaiwie-
nie Oswald Pohl, prawa ręka ff.immlera.. . . 

Dla nas dla narodu polskiego - powiedział tow. Cyra.uk·iewicz -
.ra~a. jest 'jasna - nowy Wehrmacht to nowy „Drang nach Osten", 
nowv Wehrmacht to nowa w-0jna. ... " 

Nie żyjemy od wczoraj. Mamy dobrą pamięć. P~iętamy . okropn~­
ści jakie niesle z sobą dla wszystkich p<>żoga W<1Jenna. W·!emy, ze 
o~ym magnesem, przy któreg0 pomocy imperialiści am_erykansc! pr~-

. cną wciągnąć do swy~h S'Zeregów wczoi:ajszych SS:owco"'. i ~at~w os­
więcimskich, rewizjonistów i odwetowcow zacbodmo _ - _n~emi~~UJh są 
nasze ziemie. Wiemy, że plany hitlerowsko - all'!er~k!'n~~ieJ . sza.Jkt luft~~ 
bójców godzą w nasz byt naro~wy, godzą w zycie m1lronow Pola.kow. 
mężczyzn, kobiet i d7Jieci. - . 

Miejsce każdego człowieka, kochającego życie, koeh31.1~go lud~­
kość, kochającego to, co go otacza · je.st dz~ w ogóln?lmwkłm frone!e 
walki przeciwkl' wskrzesicielOJn <>św1ęcim10w, przemwko amerykan­
skim podpalaczom świata, miejsce każdego Polaka, każdego patrioty, 
któremu clroga jest ojczyzna, drogie są nasze miasta i nas~e pola, nasze 
zabytki, nasza kultura, jest w ogólnonarodowym froncie walki .o pokój. 
walki o to, by przysięga złożona ofiarom Oświęcimia, Treblmki czy 
Dachau została dotrzymana. 

W walce tej, której przewodzi wielki Związek Radziecki są wra.z 
z nami wciąż rosnące szer'!g1i Niemców. W ich imieniu R11Se Thaelma.nn, 
żona bohaterskiego Ernesta Thaelmainna, za.katowanego pruz zbirów 
hitlerowskich powiedziała: „Nasze mas:;r pracujlł<Je rozumieją~ że aby 
za.chować pokój, muszą walczyć przeciwko rewizjonistycznej polityce 
impe!ialistów, która również zagraża. ich własnej pokojowej pracy". 

Naród polski wraz z wszystk~mi pokój miłuj~: mi narodami w je­
dnym obollie ze Związkiem_ Ra.Wieckim - nadzieją, świata, twierdzą 
i kuźnią pokoju, nie ustanie w walce aż do chwili, gdy tu w Oświęcimiu, 
na ~iemi, kryj(\cej prochy milionów ofiar hitlerowskiego imperiailiznm 
rzec bed2'ie można ,,... życie zwyciężyło śmierć! 

W ypowiedzi lud.i Dalia i procy 
WARSZAWA (PAIP). - Społeczeństwo polskie powitało przy­

znanie Międzynarodowych Nagród Stalinowsk·ich „za utrwalenie po­
koju między narodami" ze szezególną radością. 

Oto ldlka wypowieom na. temat tego wielk<iego wydanenia. · 

OZESŁAWA TREMBACZ - .P1$l .71Da.czeniu udziału kobiet , w wa.lee 
dow.nica pracy z Nowej Huty, bry- p~ciwko wojnie. Duma r011Piera 
.ga<lzi.IS1ka zegpolu kobieceg-0 oświad mi serce, iż w tej walce obok nagro 
~: dzonych: Chinki Sun Czin-lin, Ko-

,Zna.mienny jest fakt, jż spośród reanki Pa:k Den A.i i Francuzki · Eu-
7 ~b wy.rOżnionych Między.na.rodo- genu Cotton, obok milionów kobiet 
wymi Nagrodami Sta.~owskimi „~ ~~zie~c!1, ~iliioni)w ~obiet eałt;go 
uirwalenie p e>koju mię«hy nairoda- sWllaita i J& b1orę udział, prał:uJąc 
.mi", aż trzy nagrody otrzymały ko- 1>rzy budowie na.j.w.iększej inwestycji 
biety. Swiad<>ZY to o wielkiej roli i naszeipo P.łanu 6-'!emiefo, wykonu-

jąc co-~iie pooadpl1mOwą .pr.oduk• mordu, Zwdązek Rad.ziecki napa­
eję. M.a ludzi, którrzy całym swym ta.len­

UC?.estuicząe w obradacll n Swia- tem i zdolnościami służą z oddaniem 
·towego IW:ngresu óbr-Oiikló.w Pok«>ju sprarwic szc.zęścia ludzkości - spra­
sly.9'1.Błam płomienne pl'/ZelDÓwdenia wie pokoju. Przyznanie Stalinow­
dwóch z tych ko11iet, obecnyeh lau- sk>ich Nagród Poko.ju jest doniosłym 
reatek Nagród Stalinowskich. Prze- wydarzeniem w rozwoju świa.toWe­
mów.ienia ich prrep(Qone były cal- go ruchu obrońel)w pokoju". 
:kowitym odda.nrem się 8,1,>ra.wie po- Wybit ny kartograf dT _JÓZEF 
k«iu. Dziś na ich pie~ za'w.isł· SZAFLA_RSK;I. _profeso~ yruwersy­
medal z · wizerunkiem tego któ?'Y' tetu J'agiellońsiKń:ego mowi: 

·PM«!Z swą d.zikMalność stahsi"ę' w po- „Mi~zyria.rodowe ~agrod~ ~ 
jęciu wszystkich ludzi P'raey chorą- ~nowslue „za !1tr.wa.leme pokoJu mrę­
źym tej wdełkiiej idei - morą.iym· dzy naroda~i" p~yzn.ane w ~m. M 
pokoju;" · . ;ku wyłącznlie boJowmkom teJ wiei• 

••• I-.- na9JCSd' kiej iClm spOl.l.a granic · 2Pw.iązku Ba• 

BudoWfCłlli wiła1"ą prz~znanie ~ó7EF M~RiK~ ~Wó'~OO~ dzieckiego świadczą o olbrzymim 
·J ' nrik pracy l TaOJOn!ł'lirzJaJtx>r D:90.0wreC' .znameniu, jakie przypimcie się W 

•• ..& · I _ • _i, • twa, uczestruik Europejskiiej K<>nfe- .z.waąz1cu Radzieckim pokojowemu 
za .... rw·arente l"'ftOfU renc,ji~Robotn.icaej w Betim:lde•\St'Wier współżyciu nai:odów, a które doku-

W<~SZtA•A (PAP). - W toku. „W walce tej: z.w.y.cięż.ymJ - głosi. dm: . . . . . . ·; . . Jtneli91je ~ tam. nie. ty.Jko w teoce-
,2-dni<>w1Ch O'brad m kraiowej nara- •r.ezolucja - bo z nemi jest Wielki· „F,aM "'.Y<l'~ n~~J- lb'CZDY,C~ WY·P-OW1ed!l.Bch, ale przede 
dy btt9,ewnidwa, prowadzona była •StaMn, z które"o imieniem słusznie . szYch boJOwnikGw POkOJU pr.zez, •wszystkim w czy,nacli. Przy'man]e 
~skus1a nad referatem sekretarza ge • .& "Kza.j Bad Nagrodami Stalinowslkimi1 tych na.gród najczYDDiejszym bajqw 
,neralnego Związku Budowlanych. · związane są Międz.yłlarodowe Nagro- siauowi j~ jeden dOoWód 'Jlie-, · nikom walki o pokój, przedsta.wicle 
Głos zabrało . kilkudziesięciu mów- dy P-0koju, imię to bowiem jest sym- wzruszone§') stanow}slilł Z~ J om·róinych narodów, ras i~. 
,ców, dokonując rzec~o~ej ocen.y do- holem dążeń i pragnień wszystkich Rad7lieckiegio, wobec1Pł'Ół> wywoła\nia• :świadczy dobitnie o PO.WSIZecbnoścł 
tychc~asowyc~ .wy~ukow p~acy, wy· , miłujący.eh pokój łodzi- na c~m. świe· nowe;f wojny. Po~as, gdy •na za.ęho ·idei.pol@ju na świecie, idei, któ"' 
tyczaiąc dt-og1 1 metody nailepszego, . „ dzie nagrody · o~ją, w3maiła!l\cy, jak-nadsitnej popiem cała postępowa 
najskuteczniejszego .wykonania zadań cte • i łaib~anci .maso.Wy,cli ~ · naiu*a.". . 
budowlanych drugiego r.ołMt Planu 

:~ft~!~r!Jzś::u=:ws~~\~k:ri~kł PO·wi·at skief!lliewii:ki '··- iJielWZJ, W ~ódzN.ie 
o wyjątko.wej doniosłości, zebuni - 1 • k f d ł 

1 1
. b · ' 

·:1<?:i~:;~'h p~·~i:~:':~.:::kfYm~~. z 1 . wi o"·ai· · ain~a . ~a·~ .eły.z·m 
now bo1ownikow o pokoJ na całym \. 
świ.ecie, że polscy robołni!=Y i pr~co- W niedzi.elę, 8 btn. powiat s:k--ier-, ;socja.li-bmu ·,i soc.jalistyczneg-0 bud<>w·· 'fellem i ,kompl.etem pły.t. Inne, ~ 
wn1cy h1;1downictwa, • swo1ą ~odz1en- •n iewicki, pierwszy w wojewóe;. ~ie· :ndctwa , z~kończY;ł , swe przemó.wie- , ~„ aJ,ące ~ gminy - ~ymały kom 
ną, ~okOJOWfl pracą n1eustann1e wzma !łódzkim, złoiył meldunek o z.v.:..ycię- >nie mfo. M;ltusz.ewś1ki. loty książek. 
·cniac będ' ~olskę Ludową, a tym sa- "Skim "!laikończeni'll w~~ z an:iir:fiate- En\tuzj~rn zebr.ainych d-0s.zedł do• · , , , . · 
~ym - SWl~towy front w~}ki p~ze- ~tyzmem. Meldunek - w<>bec kii.kuna. ;SZCZ~u„ gdy na ~fumę . wesma, 52- Now·a zbrodnia 
c1wko org~Dlzatorom no~e1 wo1nr, ,stu ty~ęcy miesz.kańeów Skijrmiewfot Jfotni.a''l>:y:ła ~na~beoka - .Ro11ailia· 1 , 

·t~on~ walki o trwały pok61, 0 szczęs- i delegacji z poszczególny.eh gromaclł IDt!:ra, ze' spółd:<lielni ~kc~jnej w faszystów .francuskich 
.cie i dobrobyt. , ~wiaitu - przy.jął pełilQmocn'ilk Rl?'.ą· .Godzianowie, w' pow. sh.ierniewicl{im. ' . • _ ._ • • 

Załoga elekirowni 
„Szombierki" 

melduje o przekroczeniu 
podjętych· . z•bowiązań 

WARSZAW A (.PAP.) - Pala­
cze kotłowni .elektr-0w.ni „Szom· 
bie1,ki" - ivicjait-0:my współzawod 
nictwa o racjonalną gospodarkę wę 
glem - meldu~ą o pierwszych suk 
cesach w , re~lizac.ji SWYCh zobo-
wiązań. . 
Załoga elektrowni „&rombierki", 

Która posi;awiła przed sobą zada­
nie zmniejszenia w r<>ku h\eż. zu· 
życia węgla o 5 proc. w stosunku 
do 1950 r ., ma już pierwsze suk· 
cesy w realizacji tego zobowią~­
nia.· D.zieki systematycznemu pod­
noszeniu wydajności kotłów, 

, uspra.WJJ.ieniu metod ~;VD>-y;w.ainia 
węgla o.raz zracjonał1z-0waniu pro 
cesu spalania - zużycie węgla na 
jednostkę produkcyjną zmalało w 
marcu br. o 6 proc. Na~większe 
osiągnięcia uzyskali pmy tym pa­
lacze l otłowni: Anto.ni K<Jr.opis i 
Ryszard Kwaśniewsh"i. 

,du do Wa:!!ki z Anai~a>be~yt.mle!Il, mm: ,;.Ja; DlliL-3 :Riooatia, by.łam :ubyt przeciw pOKOIO·WI 
•Stef~ Matusze.wski, .nnn._ ku1~u;-y 1 V>iedna aby chodzić do szk-Oły. ' DOść ~A-RiYŻ (P.NP). - Jak donosi a-

' sztuki Dybo-wsln, wucenumster . ''źon ' l d ekałai · h T gd 1 • " • . :t z f' D ;p·. k •po o, a e; ocz m się c W.Jl 1, y gen~Ja „France Presse , we francus-
. oswia; Y, o: ia e~ ms a . ?ra~. pr~e:1 mogłam nauezyć -się .cz;yt:ać ·i pQsać. kim\ d~nlfi.ku ustww ukazało się I 
wo<lmczą.cy Pre~y.dmm W<0Jewo.~1Uki&J Nwu:kę zaczębam dnia ł43 g.rudinfa, a : •kwietnia br. zairządzenie rząd• 

· R8dy Naro_doweJ, ob. Grochalski. :ukońicz.yJam ją 7 kw:iebnfa. I dziś już', Que "lle'a zakazuj~e działaln~ei 
l Jak wiymka z meldll'nku - 2.9S3 mmtlem· czytać garzetę · i napisać· fot . F.r;i.n11l!skiego · Komitetu O~ 
· zarejestrow3Jlly.ch analf~betów. ulroń- łzaiwd1'ięczam to WtSZy.s.tk-0 obecnemu Pok~j~. . 

· C~YJ? ~rSY: początk~eJ n:i-uk: ~y~ 4usl;roljowi i mą<lO.\vU Pols'ki !!.udowej . rl\ __ • •-
J11a 1 p1sa0J?a .. Powiat skiermew1ck1 ,'Fe:i:az potrafię lep.ie~ pr~<>wac dfal ~s.ze S'U'KCe5y 
doprowadził więc wa-lkę z anąlfabe- ~P,ol!SID dla nasz.ego Pfann 6!lebni-ego •• • • 
tyzmei!1 do zwyeięskieg-0 ~ońca, przy dfa p;k<>ju. ' arn1,11 ludowe1 V1ełnamu 
sp:ir:2'a)ąc Polsce Lu.dowe1 pełnowar- Następnie k1'1%uoot ~tym a.nalfabe PE KIN (PAP) _:_ J ak pod~ 
toscrnwych _obywatell._ . . 1tQ.m wręezone zostzły świadectwa Agencja \I nformacyjna Vietnamu, woj 

l - 'lak p~kne wyimki w.alki z ai~a}. ·ukończenia kursu począukowej nauki ska arm(i ludowej zniszczyły ostat:.. 
:fabety.zmem byłyby złudne - powie- czytania i pisania, po czym wyróżnio Inio dwa• wazne punkty urnocnioa 
·dział w ~wym przem_?-wieniu ~i~. Ma nej ~ li>l<twi~a;ji analfa_bi:tyzmu _gro· 1 francusk!e,,~o korpusu eks pedycyjne­
tusze":s}n - _g?ybysmy c~c1eh p_o- m adzie Pap1en, "YI gmm1e Kowiesy, go - B1-S1?..o i Tr ang-Bak, zn·ajdu·jit­
przestac na JUZ wykonaneJ robocie, wręczono odbiornik radiowy z adap- ce się na 11Mnoc od Haipongu. 
gdybyśmy nie prowadzili dailej 1pra- ' 
cy oświait-Owej wśród 1~1dzi, których 

, .wy.rwitliśmy z ciemnoty w jailciej po· 
zosta.wiał ich kapitalizm, wśród 1u· 
td-zi, którzy ~ną. się trwałą i war· 

' ltościową podstawą, naszego f.ronitu na 

.Ame,rykańscy p,i.raci powiełrzlli 
dokonują nalotów na leryłłn'-ium Chin 

i i!rodowego, , kierowainegll ptzez kr~ę PEKilN (PAP) - Agencja No- j wateli chińskich i wyrządzając znaes 
robotniczą. wych Chin donosi, że samoloty ame- ne S:!'kody materialne. 
~w~lucja lml<t?l'a~na , która ?dbY· , ryka~kie wtai:gnęły ~nownie kil~a ~ t aik ok-<.Wo godz. 12 w południe w 

ła się l odbywa się ciągle w Zwaązku krot rue do obszaru po.w1etrz.nego Chin druu 30 ma.rea dwanaście samolotów 
Ra.dzieckim, stała się dla nas przy- Półnoeno - W-schodnich i zbombard9 amerykafuskich ukazało się nad pro­
kładem, jaik nale-'.cy wiązać za,gadnie wały oraz ostrzelaiły z broni pokład"' iwincją. Liaotung i zbombWl'dowełlt 
nia oświaty i h.11ltury z zagadnieni-em w.ej ter.ytor.ium Chin zarbjjaj.lłc oby- mi.asto L•szoo. 
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. , nr 'GE n n -
LAUREACI Mi~DZYNAROOOWJCH STALINOWSKIGH NAGROO POKOJU Lił•rp~k~iu cfe:~a:;ięta 

l'o&tjemf „ ,,ei.mymi skrótami za r~ ber.lpi~-.. i.. ..__ .Ając ~iety • ~spdlbej w~lik.i ~·c 'Ił n ~ ~ do 911er~ów oł>roń · Na nadzwyczajnym walnym zebra- Hu&l!Cza, Henryk Jakóbczyk, W'łll~• 
arlrlwl ,w<J/. SktJbielc)'lłG, 1aó17 1'" wisłośd nsrodowej haitoJL Gtrzymaine_ pOłto'Jia l demokracJI. . . ~6'W' pokoju. 1 odl'.gra~ !Jełką . rolę, niu Oddziału Łódzkiego Zwl~ku Li- ty Jędrkiewlcz, Waldemar lCiwllsz«>, 
ka..ol Ilf "4 lamach „Pro:wdy" i W 06<>b!e Joliot·Ottrłe międfJ;JDll.'0- W eiętkich warunkach nagonki 1 Jeśłl cll9<lz1 ° wciągmęcie naJsz':r· teraiów Polskich kt6re odbyło się w Józef Kononowiói1 Antdni Kaspr6• 
.)nd..ih„ 1 -~ 196ł r.. dowy ruch w obronie pdkoju posiada ~eśłedo-\vafl p~ją z poświ~e· szych WM"Btw naro_d_u meksykań_sk~e- dt'łiu 8. IV., pod{ęto kilkadzieił"t zo- wh:&, Jan KoproWMki, Stałan J,łol\ild.• 

wypróbowanego kierowmika, który na mem obrońcy poikoJu w USA:· W .fi~z- g.o do wal!ki " pokpJ na całym swie- bowlązań pierwszomajowych, obej- ski, Zolia Lor1tnlzowa1 Edward Ma.r-
W tJcli dniach opublikowana stanC7Wlsku priewodniczącego gwia- b1e. t~ch. \Vy·ti:wałych bo}Ow.mkow C1E'.· Z tr!'b~y Kongresu Warsz_aw- mujących zobowiązania tMórcze (na- tuszewski, Jerzy Miller, Leib Morgen 

fl0Sta.ł6 uchwa.ła Komitełlu Międzyna towej Rady Pokoju rozwija niemnor- UAJ.aJdUJe Się m. m. ARJrHUR MOUL- skie~o os~iadczył on:. „Nasza ide~ pisanie nowych utworów poetyckich tau, Zbigniew Obniski, Mirosław 0-
ródowy<!h N111gród Stalinowskich o doWlllnfł d:ziała.1ność, polegającą na TON. ll&tt·iumfuJe dlateg~, ze po nasze) i fabularnych, przy11pie1zenie fermlnu chocki, Hat1na O~ogowska, 'tadouge 
prz:vanMliu 'WYbitm.'Ym pirzedStawicie- detnMkQw~nlia, Ml Wtr<>gfoh plik.ójowi Były biskup stanu Utah1 Maulto-n, sttortfe jest pr_awdu, dlntego, te nie prac przewidzianycli umowami) oraz: Paplet, Władyiław Pawlak, Zofia Pe• 
lom Aił demokntycooych róż.nyeh i zeepalanfa 111nyetdcich ucrodwych p<>.śwjqcił . się całkowicie szczytnej powodują !1am1 inter_e!IY . wą!lklego o charakterze populai;y~acyfnym tersowa, Staniaław Piętak, Anna pe)„ 
krajów ~li.ta Międ?Jyna.r-0dowych lodzi. e wsp6Jnrm obozie obroilc6w działalności w obronie pokoju i de- kr~gu ludu, ~latego, ~ bierzemy 1;1- (udział w akademiach, wiectoty lite- gonowska, Władysław Rymkiewicz, 
NagrM Sta.lilnows.kioh. ,:Z,a dzia!W- pok<>ji.i. Arli prz~1*1owania, aiti mo:kracji. Moulton walczy niezmor· dz1a~ w wiel~1.ej .sprawie u.ratowama rackie, wyjazdy z prelekcjami w te- Horacy Safrin, Juliusz Saloni, Igor , 
nośc aa t><>lu Ultrwll'lenia poikóju ni,ł~ olłZczerstwa nie l!fł w &teinie -0dwieść dowanie precdwko przygotowaniom cał~J ,lu-Oz;kosc1,, ze. wal.ozymy nfe o rem). Zobowiązania złożyło 45 lite- Sikirycki, Włódzitnlerx Słobrktnłk, 
dey narodami". Komitet Międzynaro- tego wspaniałego bojowini:ka od obra d4> nowej wojny, niosącej wszyslkim ś~merc, lecz .o ~yct6! ze ruch nasz ratów: Tadeusz Chróściele\Vski, Jan Eleonora Słobotłnikowa, Seweryna 
dowych Nagtt6d StalinoWtSkich, w kt6 nej pmeień drogi. / nM"odom, w tej liczbie również na- n!e dyskrymmuJ,~ m~ogo,. I~z ogar- Czarny, Stanisław Czernik, Arianna Szmaglewska, Edward Szuster, Zy­
rego &kład wohodz!ł 81Utorytatywni Wielkim au.toryWem 'W8r6d naj- it'odowi ameryJrnńskiemu, bezmiar nta. całl) lud_zkosc,. niezalez~!e od r„ Dem.kawska, Jerzy Drapella, Halina ttmunt Sierp-;.Szczakowski, Zdzisław 
przedsta·;ncielci międzY'tla.rodowej o- szerszych mas nail'Odu chifmikiego i nieszczęść. W rO'ku 1949 na Kongre- s7 1 poglądow politycznych • Dąbrowolska, Helena Duninówna Zy- Skwarczyński, Władysław Strzelecki, 
pinii d.mokratycznej, ocenił tym a.k- głQb()kim fllUICUlllklem wllt6d peetępo- sie Intelektualistów USA w obronie Wysoka nag.rP<ia, jaką od:maezony gmunt Fijas, Czesław Garda, Leon Józef Szczawiński, Grzegorz Timofie­
tem :llllsługi Wyllńienionycli. w uchwa.- wego odłamu s.p~eflstwa Wl!ZYst pokoju wygłosił on referat, w któ· został Heriberto Jara, jest wyrazem Gomolicki, Izaak Gutermann, Jan jew i Jer~y Wyszomirski. 
le działl<lty na. polu wa~ki. • vtrzyma kich 'kiraj(r# eieny Bit łentO!ktratycz• rYtm wykamił, ze droga do pokoju uznattia dla jego za.&hlg w ol:>ronie 
Die i utrwalenie pok«>ju. na dziułacma Ohltt, pan1 SUN CZ1N- wiedzie poprzel'l pokojowe megulowa pokoju i bezpieczeństwa pow8zech-

Miedzynar.odowe ;Nagrody Stali- LIN (wdo• ~ Sun J&t..!ienie). Pani nie ze Zw.iązkiem Radzieckim nieroz. nego. Łódź likw~duje an alf abętyzm 
nowskłe ,,Za d~lałalność na polu Sun Cilin-lin po&wie(ilła tycie walce strzygmiębych jeszcze kwestii między Fakt pr-~yz.nania Międzynaa:-odo-
utrwalenla pokoju miedzy ·narooami" o szeżę~łe lilir<>dtt chlłlttlikiego, o je- n111r.odowych. W listopadzie 1950 r„ l N , d p k · h · · W ,,..czenie świadectw i - nagród uczestnikom kur$ÓW ustanowfone zostały przez PlrezydJ,u.m go wy,zwolenie spod. pMlO\Vllltnia usko wespół z innymi znanymi działacza- w~c 1 

• a gro 0 OJU, · n<>szącyc unię ..,. 
S R • i t wielkiego StaUna, jest nowym p1-ze- W odświętnie udekorowanej sali dowej. Jeszcze bardiiej n1z do...,d Rady Nnjwyti!Zej Z R uchwałą z ju kuomintang'OwB'kiefró; •pod jat"Zma mi społecznymi wy11tąp1ł z nlcja Y- kon"'\vaJ'acym do---'em pokno1o"""'h ~• "' Mt 

dn. 20 -'· ·„ 1949 k""·ji' b h i · l'• ... 6 · lk' t · · · ·· J' - wvu ~. „J~ ORZZ w ł.oazi zebrało się wczora1· walczy„ będ!ieniw o pokói" i Plan ia gruun1„ ! z o ~u o cyc mper1a ,... w, i;pra.w1e wa. 1 wą s wo.rzema noweJ orgamzacJI po- d<>żeń państwa. radzieckiego. N aro' d J "O ....... i y d in wiel'- e -'--a. '-6· · dz --""-· • _.. · Konf 1· 1·e "' ponad 500 osób. Absolwenci kursów 6-letnl" - ob. Zofia Jakubczyk, ro-' ro„„„ c uiro 11 11J go 1.-.:JV.t„ o po"' J- mię y n""""'""m1. .,..ępoweJ - „ erenc 1 w spraw radziecki, nie szczędZf!C •ił, ...,..acuje ZPW · k j .>~ i y · ł ..., -;,, · Chlń k. · R bł.ki - ~ ,... poC:tl\tkowe1· nauki przybyli na uto· botnlca z im. Niedzielskieł!o, zego po 0 u, wow.a IlMlCZ cie a ,_. Od pierwa:l, chwilt -eta.nia u„ ..... ma praw 8 U!J epu 1 . w 1°mię reali"'"cł1" m·1·e1kich celo'w ko- • d ż · d d I •-· .,.6 """ s„-Un „-„ Lud · d · · ONZ" '"' J " czystość wręczenia świadectw wraz o czytuje głosem dr ącym od wzru-1'0 u ra z ecixte;o, " Zt:.t& . ...,: a. ChińSkiej Re..,t· liki Ludowe; pani owe.i 0 mieJSCa W ~ • munistyczneao budown1·ctwa, rozkwl·- k ł 
Z k '-d dni ły • · i „_ • " ze swytni najblit,,szymi. szenia zdania, t6re Hma ułożiy a i a„ ym · em na ca m &Wlec e Sun Czin·lin jest wybitną d~ałac1Jką Uczestmicy Warszawskiego Kon- tu gO!podarczego i kulturalnego „Wd.lięc1na je1tem natzem11 R1~do napisała. 

rozszena się coraz bwrdziej walka polityczną nowych Chin. l>. Sun Czin- gresu Pokoju, a wraz z nimi miliony ZSRR. Szczytne cele, które pr.zt- wi i Prezydentowi Bole11ltwowl Ponad 200 byłyoh analfabetów o-
narodów W ol>ronie pokoju, ogarnia.- lin - płomienna boJ0ownicz:ka w wal inn"-ch ludzi, „.nnhowali w pamięci świecaJ·ą miUolliOnt obrońców pokoju a· t · ~1· I i i k' ł k ł k ,.., dl jąc wielomilionowe masy ludzi r6ż- kój t i~ d d !I ---- • 1eru owi za utno„ 1w en e m na11 1, trz:yma o z tl\ cz on a rreiy Utn 

. nych ras i narodowości, roz:m.iaitych c~ o po . k-. WY'! 'łi P
11

„atyz ecyj owa- płon_iicnne przemó~enie, które. VfY· dwe °!Yszystkich .krajac~, są bliskie I za to1 że w cięgu tak krótkiego okre• RN m. Łodzi, tow. Reginy Gerltc• 
me przeciw ·o impera & czne agre· głosiła na Kongresie przedstaw1c1el- ro.gie narodowi radzieckiemu. Na- su czasu naaczylam aię czytać i pl1ać, 

przekonań politycznych, wierzeń re- sji na Dalekim Wschodzie, :Kxocząc ka narodu Jmreań-skiego, PAK DEN· ród radziecki ze szci:ególms serdecz· Zarówno ja jak i tutal zebrani ab- klej, lwiadcc:twa ukor\otenia nauki, 
lig.ijnyeh, przedstawicieli 1'Óżnych w pierw~zych 81leregach 9Weg'o naro- AI, przemówienie w obronie wolnoś- nMcią pozdrawia dziś laureatów Mill lsolwenci kursów przyrzekamy, że bę· 75 absolwentów ta wytrwał!\ t owoc-
zawod~ i śr.odowisk społecznych. du, p. Sun Oz,łn-lin wyititępuje jako ei Korei, domagające l!!ię położenia I dzynarodowych Nagród Stalinow- dziemy się nadal uczyć, aby stać się ną naukę naigl'odzcmych ZO!tal:O ksht,:!i 
Wałka ta ma już swoich boha.te- rzeczniik utrzynui.nia pokoju na Da· kresu wojnie, którą prowadzą inter- skich. świadomymi obywatelami Poliki Lu- kami. 

r6w. Spośród rozmaitych narodów 1 k" w h dz. · ł ś ·· · · 

~·=~~i5::f=: ~~~:5?ftt!$.::1 :~::;.~;;;~::::;:;,;.~;;;, Wielkie 1 manifestacie na rzecz poko1·u 
nek d.zięki swej <>fiamej służb~ dla bee Republiki Chińskiej, walczy prze żywy udział w budowie Koreańskiej I · I „. 
sprawy pokoju. ciwko remilitaryzacji Japonii. R. epubliki. Demokratycznej, .poSwię.ca odbyły SI• ę W całym kra1•u Listę la.ureat&w Międzyna'l'odowych .L ł i Nagród Stalinowskich otwiera. świa· W.szyst1de- nMody św.lata znają na Jąc SWcl s1 y spraw e rozwo3u ośw1a-
toweJ· sła"'"" uczony' i w.ielki boJ·ow- zwisko dziekana katedry Ca.nterbury, ty i kultury swego narodu. Po napaś· (D k ń . str l) j mi d RP Jó f Cy nld 

"J HEWLETTA JOHNSONA. Mimo po ci interwent6w na Północną Koreę, 0 0 c.zeme ze · .era rzą u ze a "'3 ,e-
nik 0 pokój, FRYDERXK JOLIOT· deszłego wieku, rozwinął on energi- Pak Den·Ai z właściwą sobie energią baTbarzyństwa, zjechało pxv.eszło 50 wicza, p~ezesa FIA.PP - bojowtihrn 
CURIE. Ten wybitny uczony, filLY'k, d . ł 1 „ ki k r ·nęł d · ł 1 ~, . e tys. ludzi·. ,_ . ftan. cusk1ego. ruchu op, oru płk, l<"'re-

h czna. ·zia a nosc w erun u zespo· ozw1 a zia a no"c, maJącą na c -który utorował drogi do nowyc 1 · · · k I dene Henn Manhes a przedstaWi 
h lenia przoduJ·ących ludzi swego kra- u wc1ągmęc1e najszerszych ma'!! o- Przed roz.poC'""Ciem manifestat:ji . ' . -dziedzin nauki i J·eden z pierwszyc bi d ....., c1elk„ atlJf:yfaszystowskich bojowni ju i całego śwfa.ta w walce przeciw- et o walki o wolność narodu kore- przewodnicrzacy FIAPP płk. F. H. . „ . · -Powzia.ł myśl o moiliwośc.i ·wyikorzy ń k. · ,_, K . · · kow n1eńllecklch Rose Thaelmann ko niebezpieczeństwu woJ·ny. Hewlett a s ·1ego 1 o pormj w ore1 oraz na Manhes, prrz.edstawidelka NR!D Ro- . · ' stania ener!rii ntom-0wej, poświęca ł D · d boho.tcrską bOJOWniC'lk0 o pok6j ~ · Johnson stanowi wzór uczciwego dzia ca ym alek1m Wscho zie. se Thaelma.nn orarz: przedstaWlidel · . · " 

PcaółkyoJ·suw. ój olbrzym.i talent w obrome łacza społecznego, stawiającego po- Swą niezmo1'dowan" działalnością, norweskich bojowników o wólność Raymonde ~ten orarz: przedstawilc\e­„ la norweskich b. wlęzniów politycz z siłą przekonania, właściwą. uczo- nad WS7'ystko i~eresy llarodów. Bez zarówno w dziedzinie organizowania - złożyli wieńce u stóp pomnika bo h 
nemu, ~emu wiary w triumf ż:y- ustannie nawołuje on wszystkich lu- ruchu kobiecego w Korei, jak i dzia· baterskiej Armil Radzieckiej, wyzwo ny~0zyknmi: ,,Niech żyją bojowni­
cia, Joliot·Cu:rie wystąpił przeciwko d'zi dobrej woli, w tej liczbie ~fery łalnością na arenie międzynarodowej, licielki narodów spod jlaTzma hitle- cy 0 pokój i wolność!" _witali zgro 
~~-'"--own~i·u energi·i· _.._omoweJ· w ce religijne, do zeSjpołenia się pod sztan wnosi ona wielki wkład do wspólnej I rowskiego faszyzmu. d ni . l d -"'"""' ~~ "'" d ,_ · 1 'l ł ma ~e pr.zema'W'!a ąoego przewo -la.eh wojennych. Był on jednym z i.ni- arem I>O-"OJ'U w jf& ce o wspo ·ny sprawy; ca ej postęp~wej lud.zkości - Zagajeillia manifestacji dokonał wj rriczącego FIAPP - płk. l.Manhes•a. 

,cjatorów Sz.tókholmS1kiego A'J>elu 0 cel - • ut.rzYbla1ue i utrwalenie po- do sprawy utrwalenia pokOJU na ca- ceprzewodniczący krakowskiego Za Następna móWC0yni, Rose Thael-

łych więźniów poMtyamych otez bo 
haterską Raymonda Dien. 

Z kolei witany owacyjnie wMępu­
je na trybunę prezes Rady Naczel­
nej ZBoWdD - premier Józef Cy­
'rankfew1c.z. 

Wielotysięczna rzesza uczestników 
manifestacji wielokrotnie prrz.erywa 
jego prnemówie-ruie .okraykam.i na 
cześć pokoju. 
Podniosłą uroczystość koń~y u­

chwalenie rev.olucJi. i chórałny ~ew 
„Międzymt~od6wki". 

W Łodzi ;bezwarunkowy zakaz broni atomowej koju. łym świecie. rządu Okręgowego Związku Bojow- mann, wdowa po wielkim b<>jowi:ii-
li pierwszy złożył podpis pod tym Doceniając w całej pełini znaczenie Na liście lault'eat6w Mtędzyil:larodo- ników o WO'lność i Demok.rac-ję ku przeciwko !aszyzmoWi _ Emeś· W dniu w~orajszym, w Sż6$'tą 1'0 
.Apelem. pokojowej współpracy wdolkieh mo4 wych Nagi·ód StaJlnowsklch figur'u,ie Marian Pumo, serdeerz.niE: Wiłtadąc - cle Thaeliman.nie powitana gorącymi, m.nlcę wy7.wolen1a rz h\Jtlerowskfoh 

Joliot·Curie, płomieimy p:i<briota, carstw, Johnson jest obecnie jednym imię wielkiego syna Meksyku, HE- wśród 0V11acyjnych okrzyków 50-ty- oklaskami pmekazuje zgromadw.:' obou.ów koneentracyJnych - odbyło 
występujący przooiwko wykorzysty-. z aiktywnych· bąjo\vnik6w o P111kt Po- RlBERTO JARA. Ten Wybitny dzia· sięcrmej rzeszy rzebranych - prezesa nym serdeczne po?.drowlonia z no- się w FilharmonH ŁódZkiej ma.nife-

· wa.niu zdobyczy nauki „ celach woJ koju między pięciom.a mocarstwami, łaćz polityczny, meksyikań~ki mini· Rady Naczelnej Związku B()jownd- wych Niemiec ~ z NiemiecldeJ ae ... stacyjne Z$rom.ndwn}e byłych więź­
ny, jest ~iu-liwym z.wolenn~kiiem przy dąży stale do ·zacieśnienia więzi po· ster ma.rynall''ki w latach 1941-1946, ków o Wolność i Demokmcję. pre- iPUbliki Demokratycznej. ~ niów politycznych, przy udziale 

. • .c.....· nu·ędzy na.rodami którą uważa litycznej i k'lllturalnej międ~y nai:o- J-•·o có"ka ~eml--'-'•• „la•y ro.- przedstawicieli organizacja społecz-Ja"'111 ' dami swego kraju A narodami Związ '""" " a•• """'"'" „ ku Radziook~go Oli'az iaul""h k!ra- botniczeJ i towarzJnit& wał.kil ta- nycb, Wojska Polskie~o, t>tv.odowni-
"v mordowanego pnes faszystów przy- ków pracy, duohowienstwa, mlod~..,. 

f\la marRinesie j6<w. wóduy lliemieoldero rewolucyJąero ty i'1:p. 
------- Postępowy odłam spotectDtwa proleiarJatu _ nJerillll(JODlmaaero Er· Zebranie zugalł ob. Srt.aniiawsid, Czyi· a doktryna 1 w.szysbkich krajów ~na d09k<ma.le .,,., nesCa Thaelmanna, przekazuję Wam ,po Cttym dłuższy referat, obt*ZU~ąC'1 

bitną <hiaiłalaoś6 sp-Ołeczną i orgam- d?li8 w Oświęcimiu w przeddzłeil walk~ postępowych 5il śwlat.f o po 
• l'olityka dławienia sil tlemokratycz- zacy.jną EUGENlI CO'l'TON - d~ła- 65 rocmicy urOclzln Thaelma.Jtna, kój - wygłosił pre2es Zw.lą•u Bo-
riych Grecji, zapowiedziana dnia 12 mGr· łalność, zmierzając' do zj~ pokoJowe potdrowlenta Ol'M wYr&ZY jown.ików o Wolność i Demokracj~ 
ca 1947 roku „ orędziu prezydent.a St. nia kobiet' v obronie pokoja. najglębuej pdyJdnl 1 tym,.ui od - ob. Przybył·Stalskl. 

' Zjednoceonych do Kongresu, ocrzymala ' W okresie drugiej ~Y śwJ9'tlo- nłemlecklero ludu / Dyli w1ęmlowle hitl.lerowskĄch ka 
wówc:M 1Zupitie miano ,,dokirynr Tm- wej, w !l.'Z<e!regaeoh bojowników riu.chu W NłemleckfeJ • &epubHce Demo- towni - mówH ob. Pr~ybył-St.al!lld, 

\ m.anaH. Ob~ie wyja§nilo aię, że Tm• oporu p. 'Cortton ].<>świ~iła wsz.yst- krały~eJ pOflębiamy przyja~ó z - ludzie, któmy najwuęce~ wycier-

l
man 11ie ma bynaim,nie} monopol.u rus 'f kie !JWe a'Ry w waJ.ce o ;iiiezawł~ na.rodem pallkłm wychowując nasze pieli PodOIZlllł hltlerowskieJ okupa-
~ Hero!trata. Komisja aenaiu do ba narodow4 Francji. W rolru. 194&, na masy pracuJ~ 'w duchu pny,tatnl cji 1 ponieśli najwięcej ofilaa- w wal 
dania pr:mt,ępc:rości usr.alila, ie "' O{JM pierwszym Kon~esłe Zw141b. '.Ko~ dla w11zyitkl.oh 1*'0CJ6w, w:dunła- ce. z faszyzmem - wail~ c:W\ś ra• 
cowani11 i realizacji poUtyld amerykań- biet F.rahcu&kieh, Eug~nla Cotoon jl\(l n~J ilo~J młodzlełt p· nuę w r~q o t>Ok6~ świat.a. Zje4no 
$kie} t11 Grecji me mn.iej csynn.T ~ wybrana{ została na pmewodnic-ifł(!!ł k.ropnOloi lmperialistycmeJ wojny, eten.i więzami Boli?a~nośai między. 
brali pr.mępcy kryminalni - gonBłi.- Zwię?JW. 7id&jęt &obiit '9tAVłęi !e której skutki tak dotkliwie odczuł narodowel z g1\anu pokoju na ca-
nr, Jale ich nazywają eo Sł. Zi~ walka ó pok6j, walka pMeciwko giro-& przede w.,.łkłm Wau rurid w o• łym św.lecie, ożywieni . wJe.rą w 'l:W'1 

i nych. hle ~rej wojny je9t "J>l'a.'Wfł 'fłd~ krelle pano'W'Mlla hUlerowtklep fa. cl~wo - pr.zycrLyniamy 8ię ze 
Komisfei 8'Wierdzila, te tmani ganga- kieh demokra.tyem~h kobiet ~- s.z:vzmu. wszystkich łlł do triun'\tu pokolu i 

, rzr mieli dos-tęp do Bi,ałego Domu i se, ta, WS,1Stępuje ona na tym~e konpe- Miłujemy nMIZ1' pokoJow~ pra(l~ 1 postępu nad &Haltl:i wojny J. wstecri-
1 kor:i:yauzjąc z tego, 11w.rali. rię doprowa• sie 7.: -.vnio&kiem: ó utwortetti& mttdą' dlatetro ze .wszystklch e1ł bronl6 bę· nictwa. 
' d.z~ i doprowadzili do aktywnej inlfle"' na:rod.owej organizacji koł>iet. / thlemy J)rZed wnelkłhli zakus&ltll Po ob. Stai1skim mbieralł gło!I: 
Tencji r~qdu Trurtuma uf Grecji. na rzec: li}ugenia CobtM praeUje ~ rra.ntcy P-OkoJu, ł~~ nade oba przed&tawdciel Za~zf\dU Łód'Eklego 
monarcho-faszystów. Najbardziej zbliio nie r/ad umocnieniem 1 irozfl"Zemenłetll narody, TPPR ob. Szymalak orarz. ki!. cla:iekan 
riy do Białego Domu brł John. MaragM szer<~6w młędzynairodowegio, demo- Bumą okla~ków wtiltaiją ~omade.e Litewka . 
...... Amerykanin, greckiego pochodzenia, kratiYcr;:.nego ruclru. kobieeei'@, mobili· „Sojusz" kłory ropieje.„ , , ni przedeitawiclela. norwe9klch by- - Walka 0 pokój to wielka neez 
stary przyjaciel Trumana i serdeczny - - m~lł ks. dt.ieken Litewka. -

I druh ~go adiutanta generał _ majora Do tef o Wielkiego frontu walld o 

i~:.~:~tr~ 1.{ om u n is' c\ i. S z we c .1· i i Be 1 g' i i i~~~ ~~i~łJ~;1:~~~~:::! 
gon przy pomocy v aughana organizował nictwem jest umactlliarue pokoju. 

; kan' T k. . '" Pokój na świecie musi być utrwalo-

~l=~=~:i~ir!:~!~E;;:!:~~:~~ na czele walki o pók6·1 i wolność swych kra·1ów ny~!:kwt~~~apo~j~radu.ane były 
YJ padkreśla wyraźnie jego rolę w wyiy hucznymi oklaskami i okrzykami na 

- L b 1 ..., h _u,_ cześć świ.aitowego frontu walki o po zaniu polityki Sc. Zjednoczonyew.,, ee w dw6o ~Mlh europeJskich - w s~tok- Wsuhodniej. Ona to zmusza Szwecję do zakupy· klasy robotniczej przeciwko atnerykal'lśkim pia· kój, na C'Leść Woclza wszystlf~ lu 
recji. holmie I ·w Brukseli - odbyty eię ostatnio Zfazcl,- wania "' Stanach Zjednoczonych gotowych wyro· Jtom wojennym dali antwerpaoy dokerzy, którzy dzi miłujących pokóJ _ Wi'łfkiego 
Kiedy unpoczęło ~ reali-ie K~munlstyoznycb Partit tych kraf6w - Kl* Szw„ b6w. zupełnie niepotrzebnych krajowi w· zamian odmówili wyładowania anierykal\aki~j broni. Ich Stalina. Słowa Stalin _ Bie;eut _ 

, • .p,okiryny Trumana", Maragon korzysta cji i KP BelgiL , za cenne surowce. Na terytorium Szwecji powsta• n!e~ło~na postawa zmu.sita atnerykań~kłoh impe: długo były skandowane przeti: obee-

f
'jąc ze swej przyjami z Białym Domem Jaka jest 1ytuacja Sz.wec:ji ł Belgii? Oba kraje iii. amerykańskie· bazI, wojskowe. Narzucone kra• nahstow do przemycania - · dosłownie - bron~ 
pośredniczył za łapówki "' iukielanju FP imperialiści amerykatiscy przekształcają w bazy . jowi zbrojenia poch aniają lwią część budzetu. przez niewielkie porty belgijakie. ny:·czasie uroazystoścl wybrane ~O-
°$zczególnym firmom zamówieri r.zqdtt- dla swych w-0jennych planów. W obu krajach W 1950 roku wydatki na zbrojenia były 8 razy Zjazdy komunistów szwedzkich i belgijskich stały delegacje, które rz; wl~Cand 

"wych na dostawy towarów do Grecpi, u władzy znajdują się ludzie, którzy bez reszty większe anizeli przed wojną. W 1951 roku będą opracowały programy walki przeciwko wciąga11iu udały się na miejsce spialony~ więź 
otrzymując z:a so, r~ jasna, solifi"(rnl podporządkowali się dyrek~ywom polityki wa- one 12 razy więk~ze. Polityka ta wywołuje stały ich krajów do wojennych planów amerykańskich 
-,.prowizję". J ~:irn~tońskiej.. Wśród nic~, z~równo w Szwecji spaQek stopy życiowej ludności przy równo- podl!egaczy wojennych. ~~;ó!'<1f~j~:~: :1~~;~~ ~i Maragon. odwdzięczał się z:a ię p zy· I l .w Bel~i, ~zcze~ó~nt~ n1kczem~I\ rolę od- czesnym wzro§cie zysków amerykańskiego i W Szwecji program ten w formie apel.u do na ce z okupantem fasz.ys·towsldm, jak 
[iaiń. Jak donosi dziennik „Times e- ~ryw;a11\. prawicowi soc1ah,c1; ":' wyniku tej po• 1zwedzkiego kapitału monopolistycznego. rodu szwedzkiego wezwał wszyst)tich miłujących równiez do parku Poniatowskiego, 
rald", czynił bn to w postaci poda un· htyki mepodległoś6 obu kra16w iest za~~otona --;: W Belgii utrata niezależności kraju i w.s.zech pokój Szwedów do zło~enia swych podpisów pod celem złożenia wieńców przed pom-
'ków dla co większych dygnitarzy oraz z rozkazu Waszyngtonu rządy Szwec11 i Belgu władztwo amerykańskich podpalaczy świata przy- Apelem w sprawie Palctu Pokoju. ,,Partia Komu- niklem żołnierzy r<adrz:ieokich. 
ich domowników, '"· in. dla małża ki i wkroczyły na drollę. wyiiclgu zbrojeli doko~ywa brało jeszcze drastyczniejsze formy. R&ąd bel· ni!!<tyc.zna - głosi apel - prainie ~spćłpracować 
córki prezyde11ta ' nego kosztem narodow. · gijski nie zachowuje nawet pozorów nłezale· ze wszystkimi, którzy pragną zachowania pokoju 

Ku wielkiemu iazowi swrch dos&i jnych Sytu~cja .ta n~lepi':j wskazuje, jak ~onioał~ :tno~ci. Zbrojenia spychają na barki narodu coraz i wolno§ci narodowej", Apel wezwał naród 
r..r:rjaciół John Maragon znalazł . nę mi znacze.f!ie miał~ V Z1azd. Komu~styc:En.~J Par~~ trudt1iejsze efo zniesienia ciężary. Gospodarką szwedzki do zjednoc1enia się w narodowym fron· 
lawie oskarionych: udowodniopo mu Szwec1i i X Z1az~ Kom~niatyczne1 Pa~łll Beli11• belgijską rządzą amerykańskie monopole.- Rośnie cie walki 0 pokój. 
krzywoprzrsięstwo i afery o chalfakterze Prze.d obydwoma z1azd~m1 itanęło z~dan.1e o~rac.o bez'tobocie w pokojowych gałęziach przemysłu. Komuniści belgijscy, jako warunek przywró· 
kryminalnym. Białemu Domow~ nie u- wania wytyczny~h. pol~tykł, wyrataiąoeł dązenia Co 1z61ty robotnik w Belgii jest bezrobotny. cen1·a Belg1·1· 1·e1' nle"ależ.no€cl, wysunęli sprawę llał · tus , te· i l oA-" ka całego narodu, polityki, która przyWr6c1łaby kra· „ 
--• oMnę za zowakac 1 8l?r~. ...,... 1 jowi niezależnoś6 i uchroniłaby przed tragicznymi W kraju szerzonA jest histeria wojenna, którei zerwania z wojennvmi umowami, a przede wszyst· 
,._ aragona na rę unęz1enw. t t • rt k" · · · celem jest realizacja programu zbrojeń, wywo- kim z {'aktem atlaii.tyckim. Na czoło żądań wy-

Tak więc jeden z członków s!Lółki, któ ~:~i!t!tr;u:::e~;I!ań1shl~f1~y narzucanei przez ml- łująca coraz ostrzej~zy opór narodu. Podsycanej sunęli sP?"awę demilitaryzacji Niemiec, zakazu 
r~ układał,a „do~trynę Trumalł"l.' zn.alazl Szwecja nie nalety do paktu atlantyckiego. przez rząd, przez prasę kapitalistyczną, przez ra- broni atomowej' i zaprzestania wyścigu zbrojeń. 
.si~ za kratkann. Maragon uwdia 111ę za Socjaldemokratyczny rząd używa tego faktu jako dio histerii wojennej towarzyszy faszyzacja kraju. Obie pa<"tie opracowały równid szeroki p'ro-
glębo~o pokrzywd~onego. }eJzcze pod~ szyldu, mającego być dowodem rzekomej poko- RQdzi 6na mordeutwa i prowokacje. Ofiarą be- gram walki o poprawę bytu mas pracujących ich 
c::as s~edztwa oświadczył on prz_edst:a.wi jowości i niezaleznośc.i polityki szwedzkiej. Ale stialskiego morderstwa dokonanego przez fasz)"" krajów, o zmobilizowanie jak najszerszych rzesz 
c1elow1 trustu . prasowego Scnpps·Ho za szyldem tym kryje się polityka zupełnego pod- stów padł w lipcu ub. r. przewodniczący Komuni- wokół sprawy walki o pokój, walki o niezależność 
ward, Robertowi Ru.ark: . : . porządkowania dyri;ktyworn Waszyngtonu. Do- sty'cznei Partii Belgii, Julien Lahaut. W czasie narodową. 

- Jestem obu~zony/ .R.zucil~ .Sl.IJ na wodzą tego fakty. ~a forum ONZ w większości trwania Zjazdu faszyści wrzucili 3 granaty tla salę Zjazd-v komunistów szwedzkich i belgijskich z 
~ płotk~. ln'!i zarabui11J miliony, a wypadków delegacja szw,edzka, podobnie jak np. obrad. Ruch w obronie pokoju jest prześladowa- całą siil\ ujawniły tragiczne skutki zdradzieckiej 
om wybrali mnie!„, delegacje krajów południowo-amerykańskich, od· ny. Wielu patriotów belgijskich za propagandę polityki rządów tych krajów, wykazały, że klasa 

W 2:denerwowaniu Maragon nie wzifłl grywa rolę jednego z kółek amerykańskieao De· pokoju, za głoszenie prawdy tJ utracie nieza· robotnicza i jej przodujący oddział - partie ko-
pod uwa,ę, ie tych "innych" dlatego parlamentu Staąu. Decyzje gospodarcze rządu leżno§ci przez Belgię zapozna:e się z murami wi~· munistyczne - są dziś siłą przewodnią, jedyną 
widnie nie w~:ui się do więzienia, ie Szwecji dyktuje amerykańska misja do spraw zienrry.nii. siłą zdolną ~mobilizować i zorganizować narodv 
kradn11 oni nie dzi.e~tki t,xsif% lecz realizacji „planu Marshalla", Ona ter utrudnia , Naród belgijski nie daje się okłamać i zastra- do walki o pokój, o niezależność narodową, o 
mi«on.y, tl~~ - ...... stospnki liand~we. .Szwecji ~ k~i Europy &Zyć, P~z.ykład bohaterskiej walki bell!ijskiei chleb, 

/ 
' 

W Lublinie 
LUBLIN (PAP). - DD!ia 8 bm. 40 

tysięcy udzi rz; LublLna i okolic, :z.gro • 
madzilo się na Placu Stalin.a, aby 
zamanifestować rz; okaz.jli Międzyna­
rodowego Dnia :Wyzwolenia obozów 
koncentracyjnych, swą D!i~łotnn;i\ 
wolę umocnienia na.rodowego fron­
tu wal.ki o pokój i Plan 6-letni • 

Po za.końcri:endu wiecu delegacje rr.& 
graniC7Jile, przedstawiciele Zanządu 
Głównego Związku Bojowników o 
Wolność i Demokrację, przedstaWi­
ciele władz państwowych i partii 
oraz tysiącrz.ne rzesze uczestników 
manifestacH udały się na teren obo­
zu koncentracyjnego na Majdanku, 
gdzie pod kopcem usypanym z po­
pio!ów spalonych koSC'l orae pod 
~ymboliczną trumną napełnioną pro 
chami ludzkimi. złożono wii.z.anki 
kwiatów. 

\ . 
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ŻYCIE PARTII 
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Upowszechnić.· doświadczenia · 
przdduiących grup parłyinych 

Dlaczego wstępUię · do PZPR 
Do redakcji nanej nadszedł list 

czołowej przodownicy pracy i dzia­
łaczki S'{H>lec:mej Pabianickich Zakła 
d6w Pr:::emyslu Bawelniane8o, który 
poniżej drukujemy w całości. 

na.eh, poo~Jltc • ~ inae na każdym kroku obserwo.walam wstyd, że dotychczas jesroze jestem 
tkac.Mti. troskę władz o poprawę bytu mas pozia partią. · ' 

r Apel załogi Zakładów Mech.anicz nizat<>rów znajdują się także kobie 
ftycb w Pru11zkowie odezwał się glo ty. W cet"owni na przykład wszys­
śnym eohem w fabryce im. Ajzena. cy znaiją tow. Marlę P adutnek, któ 
Prawie cała załoga zespoliła się w ra rtie t~T}ko ściśle współpracuje ze 
~ttliotycznym czynie, podejmując swoją grupą, ale i z całą brygadą. 
zobowią.z.anfa na cześć 1 Maja. Za- W wyniku przeprowadzonych roz­
kłady te dadz:i ponadplanową pro- mów dwie cerowaczki Apo}Olllia Ma 
dukejt wartOści 90.000 zł. Cyfra stalerz i ZOfia Tersa włączyły się 
ta, wyrażona w metrach dywartów, do współzawodnictwa zespołowego, 
chodników i pliuszu świadczy o tym, któr-ego przed tym nie doceniały, 
że dla z.realizowania tych zobowią. i obecnie wyko-n:ują 130 proc. no:r­
zań potrzebny będzie niemały wy· my. I)zitki. op.iece i pomocy tow. 
siłek tkaczy, prz~alników 1 pra-• Paduszek - cerowaczka Kubat, 
eowników wykońc-talni. Organizacja która osiągała zaledwie 60 proc. 
partyjna Zakładów im. Ajzena zda normy, obecnie podtllosła wydaj­
je &Obie sprawę z ocłpowiedzialnoś ność do UO proc. 

Kiedy we ~ zdo !Pl"ćlCUjąc.Ych, o spr·awy kulturalne. Decyzja dojrrz.iała srLybko. ~ 
byłam pierwszą nagrodę, a patem i Gdy eedawałam sobie pytanie, którą dążę, jest droią Polskie;J ZJe­
następne, inne tkaczki rzaczęły mi kto jest motorem tego nowego, dnoczonej Partii RobOtniczeJ. Moje 
zazdrościć,. dobrowolnie przechod~- wspaniałego, co się drz.ie(je u nas w miejsce jest w jej szeregach. Budu-

Ptted wojną, los móif był po- ły na obsługę wń.ęksrt.ej ilości kro- kraju - odpowń.edź zawsze była Je- jąc Polskę, pracując dla nanflf 
dobny do losu :irulych kobiet _ ro- si.en. Wyda>jność rosła. O&iągaliśmy dna:. partia. pięknej pr.zyszłości, Pl'&lhę był W 
botnic w Polsee burżuazyjnej. we coraz lepsze wyniki. Ja jednak dą- Kiedy we wrześniu ubiegłego ro- partii, która Jest prsewodnlC'Zkit k le 
wcrresnym drz.ieciństwJe straciłam żyłam stale napnz.ód, wsu:iółz.a·wodni ku brałam udział w Kongresie sy robotniw;ej, która nas UCllY, W7"! 
rod!lliców. Musiałam szukać pracy. cząc z innymi Zostałam pmodowni- .Qbrońców Pokoju w Warszawie, kie chowuje, pro'\V'aiWi. 
A nie było to wcale łat.we: pracę po cą pracy. dy słyszałam z ust p:tv.edstawideli I dlatego złożyłam deklarację • 
magaczki w przędzailni moźna byfo . ł I w.ielu państw, że wszędzie, na ca- przyjęcie mnie w poczet kandyda-
uzyskać tylko dzięki protekcji lub . Na. kazdym ltr.oku .. ca:u ~ pomo~ I łym świecie przywódcami w boju tów PZPR. 

1 opiekę org~CJ'l zw~~zkow~J, o pokój i postęp są partie komuni- STANISŁAWA MAKSYMOWłal 
„łaipó~". I a.przede wszystku~ - par.tu. ~ im- stycrme _ p:rrzyzm.am, odczułam tkaczka ZPB w Pebianioaeh. 

Po długiej wędrówce od fabryki c:iatywy mldadowe3 organilZaCJl P~------------------------------­
do fabryki dostałam się wresizcie tyjnej ja, beiiparlyjna prz.odownioa 
do zakł-a.du IVilldlera w !Pabianicach. pracy, zostałam wysłan-a w 1948 ro­
Przepraoowałam kilka miesięcy - j ku na Węgry, gdzie spędrl;i.łam mie­
znów znaliarzłam się na bruku. I ,tak siąc µrlopu. IM:ieszikailiśmy w ma­
było wiele razy. lowniczej górskiej miejscowości. 

. ci, jaka spoczywa na niej za wyko ZMP-ówka Ka.rołina Piątek, dzię 
ID8.nie Czynu l-Majo-weg-0. !ci tow. Padus-zek stała -się czoło-

Pokój naszym najwyższym dobrem 
Poważne zadania mają spełnić w wą przodownicą. p1·acy, której wy­

aikcji 1-J.\IIajowej grupy partyjne. nHd sięgają do 170 proc. Dziś czu· 
Nowooorganizowane grupy mają bu je ona wielką wdzięczność dla Pa­
t.aj niemałe osiągnięcia. Wielu 1>r· dunkowej, choe dawniej k1-zywiła 
.rani?.atorów pracuje naprawdę się nieraz. gdy ta. przyno&ila jej 

Było nas klilka®esiąt przodow- Jak to się stało, że tr%eba apelować 
W rozmowach rz :robotnikami sły- nic rz całej Polski. w rozmowach do LVDZKOSCI o pokój? 

kojmi. pokoju; rękojmi. pomy§lnok:i „ 
rodów i ich postępu. 

W'LOO'O-Wo. Jnn Brylski - , brygadzi- materiał do pop,rawki. . 
sta -Oddziału przędzalni. wykazuje - Nasza Paduszkowa irdY tylko 
111a przykład dużą troskę o stan ma chwilę czasu, sioada, przy cero· 
:pm:ln1 maszynowego. To-w. Bryl~ waczkach i pokazuje, jak trzeba 
Siki uczy czło-nków swej · grupy, jak pracować, żeby towar był dobry i 
.realiwwać wytyczne VI Plenum, zarobek duży - chwalą ją pracow · 
jak walozyć o oł>niikę kosztów nice cerowni. Wszystkie z pełnym 
własnych, uczy, jak podnieść wy· zaufaniem zwracają si~ do organi­
dajność pracy. Chcąc polłnieść wy- zatora gntpy partyjnej. Nie próż­
dajnośc maszyn tow. Brylski zało- muje na tyni oddziale j tow. Kry­
żył największe biegi na 32 zęby. styna Łuczak, takż~ pełniąca iun:k­
Ponieważ stare maszyny nie magł:y eję orga.nizat-Ora gMJpy. 
wytrzymać tak dużych biegów. Pellle ręce roboty miel; organi:ta 
przeprowadził kapitalne remonty, to!'Zy grup partyjnych w okresie 
wymienił niektóre części. tak, że poprzedzającym . podjęcie zobow:ią­
obecnie samoprząśnice pracują jak zań I -Majowych. Dzięld nim ws-zys.t 
1110we. Tow. Brylski ,dba o to, aby kie oddziały zadeklarowały ponad­
anaszyny nie ~używały się do końca planową produkcję. Tera-z jednak 
li dlatego przeprowadza systematy- zada;nia będą jeszcze tl'udniejsze. 
czn.ie remcmty z.apobiegawcze. Gru- Zachodzi pytanie, czy w!leystkie 
pa tow. Brylskiego, idąc w jego śla grupy w Zakładach im. Ajzena w 
dy, czuje się prawdziwym gospo- dostateczny sposób interesują si~ 
dirrzem .swego oddziału produkcyj- produkcją, czy wszyscy organizato­
lego. Ot, niedawno zaalarm-owano, rzy spełniają swe obowiązki. Otóż 
że samoprz!łśnica Nr 7 wykaauje nie. Obok tych wzorowych, zrum-~ch 
niśką wydajność. Członkowie gru w całej fabryce, są i taey, jak tow. 
py tow. Brylskiego przeprowadzili Cz~ław Kuinik, który nie pracuje 
natychmiast remont. ze swoją grupą, nie interesuje się 

Tow. Brylirki uczy członków swej wynikami produkcji, nie uczęszcza 
girupy i bezpartyjnych, -socjalistyez na !l'Zkolenie ideologicz.ne. Takich 
nego stosunku do piracy. jak tow. Ku~nik mO'hna. by jeszcze 

sza.łam dużo o Zw.iązku Rad~eckim, . rz innymi przekonałam się, że sto­
o paffStWlie, w kitórym rządzą robot- ją ·one dużo wyżej ode mniie 
Illicy i chłopi, a kobiety są rz.równa- pod ~~ędem uświadomienia poli­
ne w pro:wach z mężczyrz.nami. Nie- tyrenego i ideolołicznego. Większość 
raz też wybiegałam myślą do tego z nli.ch należara do partii. Pod 
:kn\ju wolności i sprawiedliwości wpływem rozmów ri moimi towa­
społecznej, który już wówczas sta- myszkami zabrałam S'ię do litera­
wał i;ię dla mnie oorll/l bliższy. tury marksistowskiej. Po powrocie 

Po ciężkich ~tach okupacji rz ra- do fabryki jeszaze lepiej !l.<lczęłam 
dością przystąpiłam do rpracy w Pa- !Pracować rz.awodowo, osiągając 129 
bianickich ZPB. Początkowy okres proc. bazy. Kobiety nasriych zak1a­
był ciężki. • Fa.bryka znisztr1.0na. dów wybrały mnie wtedy przewo­
Krosna wydobywano cze z.glis.zcz. dniczącą koła Ligi Kobiet. Pełniąc 
aby j~ uruchomić. Prrzye.nam szerze- tę odpowiedzl.a!lrfą funkcję, powią­
.rrz.e, . źe nieraz narrzekałam wówcrzas załam się w mej pracy mocno !Z or­
na trudne warunki. A przęcież pra~ ganizacją p&'ł.yjną. z egzekutywą, rz 
oowało się już w Polsce1Ludowej, komitetem fabrycznym urzgadniałam 
nie dla fabrykanta, ale dla siebie. pracę nasuó orgamzacji kobiecej. 
Zrozumiał>am to dopiero poz- WJ.działam ja.k mądra i przewidują­
niej - kiedy zaczęłam pracować w ca jest polłtyka parlti, Widziałam, 
Lidre Kobiet. W organńrzacji kobie- że uchwab Biura Politycznego KC 
cej dowiedziałam się wlelu rzeczy 
i inoozej patrzyłam już na to, co się o ipracy partii wśród kobiet jESt wy 

razem nieustannej troski i opieki 
wokół dzieje. Zrozumiałam, że od 
nas samych zależy szybka odbudo- nad masami kobiet pracujących. 
wa. naszego kraju, że ot, własnymi 
rękami musimy tworzyć lepszą przy 
szłość. I wtedy doceniłam =acze­
nie ruchu wielowarsztatowego. Więk 
sza produkcja - to lepszy byt i dla 
mnie i dla całego kraju. Zrozumie­
nie tero, stanowiło po~a.żny przełom 
w mojej świadomości. Pierwsza 
przystą;pilam do pracy na 6 kros-

Nie wliem nawet kiedy i jak się to 
stało, że zacu.ęłam myśleć i odcri:u­
wać, !lak jakbym była już młon­
k:iem partii Po proetu urosłam w 
robocie, w pracy zawodowE!lj i spo-
łecznej. ' • 

W ubiegłym roku rrostałam wybra 
na na członka Miej$k:iej i Woje­
wód'Zkiej Rady NaTOd.owej. I ł.uta>j 

Jak się to stało, że po okropności.ach 
ostatniej wojny, trzeba człowiekowi 

tłumaczyć, że wojna jest zbrodniq nic 
tylko dlatego, gdyż grozi mi śmierć 
ciq, ale i dlatego, ie innemu czlowi.e 
kowi groń ::ninczenieml -, 

l nie tylko dlatego, że ktoś potr%ąsa 
broniq atomowq, jest nam wstrętną. woj 
na. Bo takq. nie przestaje ona być na­
wet, gdy się zabija i niszczy prymityw 
niejnq bronią. 

W eym §wietle jeucze bardziej wy­
razi1iymi atajq się dla n,«s słowa i my 
śli człowieka, który jest. symbolem 
najprawdziwuego i najszlachetniejsze­
go humanizmu, gdy mówi: ,,Pokój bę­
dzie zachowany i umocniony, jeśli rur 
rody wezmq w swe ręce sprawę zacho 
wania pokoju i będą go broniły do 
końca". 

Cię:iko je~t przyjść z pomocą napad 
niętemu pr%ez beuię, - bestię trzeba 
uniesz1,odliwić, obezwładnić, zanim 
sdoła ona dosięgnąć niewi1111ej ofiary. 
Oto przyczyna, dla której walka o po 
kój winna być sprawą cod%ienną, do­
pók.-i pokój nie będzie zapewniony. 
Uchwały światowej Rady Pokoju st.a 

wiają sprawę pokoju jasno i konkret· 
nie. Uohu:oly żqdajq ;:;awarcia, i to w 
najblii:nej prsyszlości, paktii pokoju 
między pięcfo1114 mocarstwami, jako rę 

Nam, %decydowanym wrogom wojwj 
i wszystkich nieszczęść, hcóre wojna :ie 
sobq. przynosi, zdaje się.. że ni.e tylkó 
my, ale i podżegacze wojenni winni 
mieć pr::ed oczyma obriay potwomo.$ 
ci wpjennych utrwalonych w wyświe­
tlanym na procesie norYJi~er~ki'": fil 
mie. Może wtedy oprzytornmehby im­
wahaliby się wziąć na siebie odpowie­
d:rialność za rozpętanie nowej wojny 
i „. norymberskich skutków. Sprawiedli 
wość bowiem ludu nie wybaczy nigdy 
zbroclni} przeciwko lud10kości. l nie po 
mogą tfJ tym wypadku i czasowe akt)' 
laski ze siron:r nowych protektorów no 
wej odmiany hitlerowskiej. - Zbrod­
niarzy zawsze c1t:eka sprawiedliwa kara. 
Nawet, jeśli się ona odwlecze. 

świadkp.mi iego byliśmy kilka zaled­
wie kit temu, gdy piana nienawiści do 
wszystkiego, co ludzkie, zalewała 
bw'iczucznych hitlerowców • ..4. jakii byl 
ich żałosny koniec? Byliśmy świadka­
mi złamania grzbietu tej hydrze przez 
napadnięty, pokój miłujqcy, TUJ.ród 
radziecki. Chcemy wierzyć, ie nauka 
nie poszła- w I.as i ie głos pr%es::lo 
miliarda ludzi, którrJY w 3wiotowym 
1i1Pbi~c:vcie wypowiedzieli sie za poko­
'jem ]e&ł tą ri/4, o której mmmł Jla­
li>)' llL \;orki: 

„Jesteście dość silni, aby llie dopai­
cić do wojny!" 

IDA KAMIŃSK.A On to podał W'Itiosek, aby d\lie znaleźć kilku. Jak więc kier•Wll~­
samoprząśnke obsługiwał jeden gru twe organizacji partyjnej praenje 
bownik, a nie dwóch, jak było d<P- z organfaatorami gmp? 
tychczaś. P1>mysł tow: .Brylskiego Trzeba stw:\erdzić, ie praca ta 
zosta! zastoS<l'Wanr na.nnet'W prnez nie jest dostateczna. Wprawdzie na 
drugi~go orgll;l\lzato11a ~r:upy, rady odbywają się regulamie, a]e 
tow. Pal~owski~go .. ..-Potrafił on przy niskiej frekwencji, a kierow· 
tak, zorganirowac s.ob1e pra.tę na nictwo nie wycięga żadltych k<m· 
d~oeh maszyina.eh, ze uzyskuJe ~ sekwencji w stosunku do tych orga 
me 122 proc. ~azy. Przykład. tych niza.torów, którzy nie przychodzą 
dwóch ,P:i;2:oduJących orga.mz~to· na narai:)y. l}ra'k jest k~mtroli praey 
;r6w pociągnął za sołr4 bez;parlyJne- orga.nb~a.torów. 

Załoga zp·s im. Okrzei wykon uje. 
zoboWiqzanie pierwszomajow e 

go śrubownika, Pardona. Dawniej . . . 
stał o.n na uboczu, obecnie przyetą. A opieka 1 ~0.ntl'?la wyilronetlil& 

Sale produkc-1jne w ZPB im. O­
krzei są oddalone .od portierni spo 
ry kawałek drogi. Po zalanym słoń­
cem chodniku, idą do pracy na po.. 
południową 7.IDianę tkaczki, prządki 
i 11Jajstrowie: Idą grupkami, roz-

gający do chodruka. 1 Maj nadcho­
dzi, mUsimy usilniej realizować na­
sze z.obowiąuwia produkcyjne. 

',• dh ·1~~ dm"........ . --'-był zadań są p~iez niezbędne, szcze-
Pl• v wspo ,,..wo "~wa l ~ '1 · bi' t · h -'-
na.wet tytuł przodownika. g~ nie, w o ;rci;u wzras aJ~~yc ....,.,_ ·Nfuy długi wąt p!?.e6Uwa sif: ko­

rowód roboiników pr.zez · sale pro.. 
dukcyjne. P<>woli cicbnie śmiedt i 
gwar, chodnik, prowadzący prze.z 
podwórze :fabryczne pustoszeje. Bra 
kuje j~ kilkanaście minu~ · do 
rdzpoczęcia pracy, ale kaźda prząd­
ka i łk!IC2lka d<>Sk<>na-le się orienitu­
je, :i:e gdy przyjdzie do pra<:y wcze­
śniej, gdy 9bejrzy maszyny, czy. są 
w porządku, porozmawia o produk­
cji ze sw.!l koleżanką zmianową, ro.. 
bota pójdzie jej łatwiej. A to prz€-

Tow. Brylski wiele uwagi poświę wtązkfrW, ~kie wrpełnic m~SZ~ 
ea wychowaniu młodzi&'.oy. Szczeg61 ~PY pa'l:tnn~, .ui.ro;wno w doz1ed·~1 
ną op~eką otacza swego ucznia Je- me pohty~z.ne;i :rak 1 go&~cze?: 
rzego Białego. W ciąg<u 'krótkiego Dlate~ • egze~tY\!a oi:garuz.ac]l 
czasu wyszkolił go na wykwallliko P~t'tyJneJ Zakładow. 1?ll· AJze~a po­
wanego śrubownika. Przepri>wadza w:inna, .upowS'lee~niaJą~ ~adcze 
jac kapitalne remonty maszyn tow. m~ taluch or~~i~at~row Ja._k -~ryl­
Brylski zwołuje swych młodych pra 9~1• Palm-0wek1 l m m, podmesc po­
cowników, wyjaśnia im kOll\Sttukcję, zio;1n pr~y poZ?;i-tał:Ych grup ~a.r-
11ezy ich mont11źu i demontażu. ty.inych 1 ~zbi;>1c J0 do wa~k1 o 

- Takie praktyczne przykłady pełną reahza~Ję. Czynu .1-MaJowe· 
„na gorąco" dają najlepsze wyniki go, o wypelmeme uchwał VI Ple-
- powiada tow. Brylski. num. 
Wśród dobri?,e pracujących orga- S. CZARNECKA 

r 
cież natiwa:m.iejsze. ZÓbowiiązan;ia 
I -Majowe, które podjęła załoga kil 
ka dni temu, wymagają wztnożonej 

KONKU'RS pracy, a wykonanie ich da państwu 
nie byle jaką ~. gdyż 1.385.332 
złote.. 

na opowiodanie -wspomnienie • • • • 

. „ 
p1erwszoma1owe BrygadMtka, Domleela B11 HLSJk, 

zat::zymała ,,'obrąCIUl<iak", ópuściła 
/" „woz", chwytając jednocześnie za 

. W związku z licznymi zapytaniami, I ręcznie {piórem lub ołówkiem), ręko- przyrząd, podn~cy kłapki dla 
dotyczącymi ogłoszonego przez nas pis jednak powinien być czytelny; ~. łatwiejszego Obciągania. w""7'<. • stkie 

marian Duczek - realizując zobo- ~~J 
~onkursu na opowiadanie, poświęco· 1 4) _praca powinna w za11dzie po- obciągaczki tylkq czekają na tę chwi 

-wiązania 1-Majowe, zaoszczędzi 
Jte wspomnieniom pierwszomajowym ruszać jeden temat {jedno wydarze· lę, mając l!l'ZYgotowane w toreb -

k wraz z calfł załogą farbiarni sumę k ..,. 
- omunikujemy: nie), dozwolone jest jednak nadesła- ac •• puste cewki oraz fibrowe --13.209 zl w stosunku rocznym. „-

1) opowiadanie powinno być opar- nie 2- 3 prac jednego autora; ry na pełne kopki z przędzą. Szyb-

te na osobistych wspomnieniach au- 5) błędy gramatyczne, ortograłicz· . · ko, bardzo szybko ściągają SZ}JIU]ki, 

tora (organizatora lub uc:r.estnika ob- ne i stylistyczne nie będą decydowa- =a~~~~:ys!ki;~c~ g;8lfa~~: nakła~ając natychmiam cewki na 
h d , 1 · h d · ł . . dzi . h' . . , __ . . wrzeciona. Brygadzistka o""--· 

c o ow -ma1owyc , emonstraoj1 y przy ocenie wartości opowiadania; ce, o ec1ac , o. sporcie i .....,,1ąz- i· ·in· d . ~rwu-
. ) kach o bl„ · ce· · ·o· · .e P1 ie a g Y ostaima obciągacz 
ltp. i 6) na prośby czytelników o prze- • z izaJą J się WJ sme. k k • ' -

I O t · · · d · krz a u onczyła nakładanie cewek, .-
2) na etv operować autentycznymi dłużenie terminu k onkursu _ ustala - , pa rzCie, Juz rzewa 1 e ruch 1 

faktami i nazwiskami·, , t 1 '. I wy pąo,zkują - woła głośno prząd I am a maszynę. 
się os a eczny czas n•dsyłan1a prac ka, Irena Przybysz do swych kole- - Mój zespół dla Uczczen.ia 1 Ma-

3) opowiadanie może być napisane konkursowych na dzień 20 kwietnia. żanek, wskazując na ogród, przyle- ja podjął zobowiązanie 7.mniejsze 

I( ożdy tkacz może i powinien wykqpoć swq bazę 
nia czasu obciągania z 4 na 3 .rnin.u 
ty - mówi tow. Błaszozyk. Na_ 
szym hasłem w wal~ o zwiększe­
nie wYdajności jest - szybka reali­
zacja Planu 6-letniego, •utrrwalenia 
pokoju. XVll. Bidło musi być . właściwie 

I Na maszynach nie w.idać pustych 
bie:tni, nie wyskakuje i nie ucina mc1 w przesmyku. wrzecion. Wsiystkie 9ZI1Urki napę.. Moim zdaniem, wykol).anie bazy uzależnione jest 

przede wazystkim od wła~ciwel!o przygotowania krosna. 
Opierając się na własnej praktyce stwierdzam, :!e 

r:reczę najważniejsią jest właściwe ustawieni• bidła, to 
znaczy takie, aby miało ono odpowiedni k,t aaclaylenla 
w stosunku do płochy, . 

Przy krośnie 43-calowym bidło powinno być usta­
wione pod kątem 87 stopni. Sprawdzić to można 11aj­
lepiej, mając odpowiedni kątownik, wykonany z metalu 
lub fibry. 

Kiedy już bidło zoslanie odpowiednio ustawione, 
należy sprawdzić samą bieżnię, która powinna mie'ć 
linię lekko łukową tak, 7.e po przystawieniu linii do 
powierzchni bidła, · bidło od latarki, tj, od początku 
płyty do końca drugiej latarki płyty - winno mieć 
pośrodku zanitenie sięgające od 2,5 do 3 mm. Taki sam 
łuk powinno posiadać bidło, o ile linię przystawimy do 
bidła od strony płochy. 

Przy tak ustawionym bidle czółenko ma ruch lekko 
lukowy, przez co dobrze trzyma się ac~ płocłt.y oraz 

Zrozumiałe jest, że przesmyk musi być czysty, a dolna dowe są w porządku. o to stara się 
wal'stwa osnowy oddalona d 1 mm od bieżni. sznurkarz, Narcyz Bartoehowski _ 

Mając szlachetny .artykuł na krośnie, należy zwra- Staram się dopilnować pow.ier:zo -
cać uwagę na właściwe usta<vienie bicia. Przy miękko nych sobie maszyn i w wypadku do 
usta~ionym biciu czółenko nie jest podrywane, a ła· strzeżonych usterek, natychmiast_ 
godnie przerzucane ptzez przesmyk. zszywam taśmy oraz zakładam sznur 

ki, aby prządki mogły szybciej wy­
Nie mniejszą \ńtiagę pow1men zwracać majster na konać swe zobowiązania I-Majowe 

ustawienie rel!ulatora wraz z trzecią zapadką. Trzecia - móWi Bartochowski. 
zapadka jeat wtedy dobrze ustawiona, gdy podawacz 

Opodal pracuje zespół brygadziet­
podaje, odbiorcza zapadka unosi podawacz, a trzecia ki Heleny Janart, który zobowiązał 
zapadka powstrzymuje kółko odbiorcze przy wyjściu się zmniejszyć braki 0 5 proc. Bry­
wątku. Wtedy tkaczka m~że odszukiwać nawet dwu- gadzistka, prządki oraz wszystkie 
krotnie wątek i po puszczeniu krosna n:e spowod ·e pomagaczk.i pilnie przyglądają się 
zbicia, czy niedobicia, wirującym ~zecionom, kaooa' „lal. 

TaJf przy~otowane krosno pozwala osiągnąć vłysoką ka" jest natychmia91 Jikwidowana. 
wydajność i dobrą jakość tkaniny. - ca.ty nasz zespół wprowadza w 

A. TABAKO życie zobOwiązania 1-MaJowe 
mówi brygadzistka. - Aby słowa 

~ ~~Di ZPB im. .Qknei nasze nie ll06tab> JNJSm.t fra11e1~ 

I 

popieramy je CZYnem, nie dopuswza 
Jlle do tWorzenia się braków. 

Wiele prządek, obciągaczek, bryga 
cizi.stek realizuje z honorem swe zo­
bowiązania I-Majowe, przez zwięk­
szenie , wydajności pracy, zmniej­
szenie br.aików, większą oszczędność 
surowca. Pomagają im w tej akcji 
majstrowie, lotórzy zobowiązali się 
po godzinach pracy uruchomić nie­
które z nieczynnych dotąd wałków 
czyszczących, 

- Wiele z tych wałk6w zostało już 
doprowadzonych do porządku - mó 
wi o tym podmajstrzy, Zdzisław Ja.n 
kowskł, który realizuje tak.ie właś­
nie zobowlią.zanie. 

Woda w wannach farbiarskich 
c.uuna była juź jak smoła, gdy far 
bivze Jaszczura i Duczek kładli 
dof niej białe motki przędzy. Obec· 
n ie łarbujemy o 1 paczkę przędzy 
więcej w każdej wannie, niż da.w­
nlej - mówi młody farbiarz Ma­
rian Duczek. - Roboty :na.my 
wprawdzie nieco więcej, ale w zo. 
bowiąlllaniach 1-MaJowych podjęli 
śmy si~ zwiększyć wydajność i OSZ­
~ - i słowa dolny~. 

- Załoga farbiarni podjęła J)O'W8i 
ne zobowiązania - mówi star!iz:y ro• • 
botnik, Tadeusz Dworowski - dzie 
ki ik!tórym zaoszczędzi się w ~ą ; 
gu roku na racjonalnej gospodarce ~· 
mydłem, sodą, barwnikami i wodą, . 
sumę 13.209 zł. (Oszczędności wyni-· 
k'ają z tego, iż przędza nie idzie ~ 
pr'zed farbowaniem do gotowania, I 
jak dawniej, a wpro<it do farby. Do 
dać należy, że próby wykazały, iż 
farbowanie przędzy nowym sposo... 
bem, daje WYższą jakość) . 

* • * 
Realizacja zobowiązań 1.Majo" 

wych, do których przystąpiła cała za 
loga ZPB im. Okrzei jest w pełnym 
foku. Wszyscy doskonale zdają so. 
bie sprawę, że wykonanie ich prey 
czyni się do szybszej realizacji dru 
giego roku Planu 6-letndego, a za.­
pał, z jakim są wykonywane, w~ka 
zuje wyraźnie na to, że zostaną óne 
nie tylko w pełni zrealizowane, ale 
i poważnie przekroczone. 

M. SZUMSKA 

Matka i córka bohaterkami pracy socjalistycz1'ej 

• 

. W kolch?z~e im. Stali~- (wieś Ff.~ani w Gruzji) pracs:Ją • 
1~Ym ogniwie matka Ił corka Dzidzawadze. Ogniwo As-mat Da­
dztirtoad%11e każdego. ro~u zbiera obfi~e plony na plantacja<:k ne,.. 
baty. , Wlad~. radziec~i,e wysoko ocenił!! osiągnięcia kołchoźnicy _ 
przyznh„11.0 Je:J ąodnosc Bohatera 8003alistycznej Pr<J{!y. w,.. 
z ma_tk_ą 10 ogniwie pracuje je~ ~6rka komsomołka Hulikq, O. 
róumiez zo~t~ Bohaterem 8ocpZUttycznej Pracy., 
..., •N.a. ~~ .Asmat i .HU/.ika Dżidżat1Dll-ilze.. .:_,,v.· 
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Wspaniały rozwój 

południowyc·h 
r>iiżej zamieszczamy artykuł 

w 
wstępny, który ukazał $ię w m11ne­
r:e 90 „Prawdy". 

' W!raiz iz całą gospodarką rolną 

Z.SRIR nieusta<ninie rozwii(ja się ra­
<i;,iecka uprawa bawełny. W 1950 
roku oogó1ny plon tego wainego su-. 
rowoa, w iilości 650 tys. ton, prze­
w~ł zad00ne państwowego pla­
n.U, ustanowti.onego na ostatni rok 
P,OWOjennej pięciolatki. Przekrocze­
nie pięcioletniego planu w zakresie 
produkcji bawełny było wynikiem 
~ielkiej pomocy ze strony radrziec­
kiego państwa i o:fiiar.nej pracy koł­
choźników orarz kołchoźnic. Wfolką 

rołę w podwyższeniu urodrza•jów ba 
wemy odegxa.ł wrzt•oSlt technicznego 
wypos·ażeni.a wiejskiej gospodal!'k•i, 
rozległe ZiaS'tosowanrle osiąg>nięć nau­
kowych ag.ronomid oraz p.r!lodujące­
go doświadcze!l'ia ludzii radelieok.ich. 

Partia Len.ina - Sta•Iina, radziecki 
rząd stwamiają wse;ellcie warunki dla 
nowego, jeszcze potęilniajszego pbd­
nliesien!ia uprawy bawełny. Zakłady 
przemysłowe ślą do okręgów ho­
d<>włi bawełny pietws:r.O!I'IZędne ma­
szyny, które ułatwia.ją pracę rz,at,rud­
nionych przy uprawie ludz:i, powlęl$: 
S7Jają jej wyda1jność, prv.:yczJi,.niają 
się do wzrostu urod~a·jnoścl. Koł­

chozy !i sowchozy otrzymują coniz 
większe ilości nawozów sztucznych. 
Wyjątkowo wielkie znacrzenie dla 

rorzwoju radrz.ieckiej uprawy baiweł­
ny posiada praa}ście na nowy sy­
stem nawadniianlia. [)oświadczenia 
pnoodujących kołchozów i sowcho­
zów dowiodły, że tymcz.asowe kana­
ły nawadn:ia.jące pozwialają na•jbar­
d!Zliej produkcyjnie wyikorzyslać ma 
iri:yny rolci<:7..e i obwair rziasiewów, 
n.a wti.elką skalę stosow~ć pw..o<lują­
cą . a.gro - teehnrikę, uijaWtilliają nowe 
re.zerwy ipodniesieni•a uródzajów. I 
Kołcho?micy iz wielkim zaa;iałem 

urzeczywlstnrl•ają przejście na nowy I 
system nawadnJiarnriia. Majstrowie :.: 
plantaoji bawełny w ścisłym wspól-1 
drz:iaMniu z ipracownika'mi nauki wal I 
czą o wprowadzenie w życie tej no- I 
wej, postępowej metody w rol­
n ictwie. Za wdrożenie w gospo­
de.<rce J;"olnej nowych sposobów eira­
swnia gt"untów, przy zaistosowan.iu 
tymcllasowył:h kana•lów nawadniają 
cych, odznaczona zootała wielka ilość 
kołcho:i:ników i specja·llis·tów Urob~­

kistanu, Turkmenii, Kirgizji, Azer­
bejdżanu, Tadżykistanu - premiami 
stalinowskimi. 

Niewyaz;erpane- rziaiiste możliwościl 

dalsrzego rozwoju hodowli bawełny 

otwiera.ją olbrzymie budowy komu­
n iznm na Amu - Darii, Wołdze, na 

-Donie i DDJieiprrze. GraD!ice nawad­
nianej uprawy bawełny rozszerzą 
się o tysiące kilometrów, ogólne 
rzbiory jednego rz na~cenniedsrzych 
surowców technicrz.nych W12Jr0Sną 
w ielokro1miie. 

PracoWDJicy gospodarkti. rolnej, 
jak i cały nasz naród, oddają się 
po!{ojowej, twórczej pracy. Nie­
ust.ann:ie walczą o podnieS!ienie kul­
tury rolniotwa1 S0\lka.ją i zna1jdują 

nowe rezerwy wz.rostu urodzajów, 
ofiaTną pracą pomnazadą oSliągrnię­
cia komun!istyC1ZJnego budowniotwa. 

W liście do towamysrza Slialina rz.a­
trudnierni prey uprawie balwełny 
chłopi Uzbekiista.nu piszą: 

„Pięć lat temu, w swym histo­
rycznym przemówieniu na zebra­
niu wyborców stalinOW!$kiego wy­
borczego okręgu miasta Moskwy, 
Wy, towarzyszu Stalinie, postawi­
liście bawełnę pod W2ględem„jej 

znaczenia dla ekonomiki naszego 
kraj.u na równi z metalem, środka 
md opału, chlebem, 

To Wasze określenie dowiodło, 
jak doniosłą jest praca radziec­
kich hodowców bawełny, natchnę 
ło nas zapałem do walki o zwięk­
szenie produkcji bawełny". 
Wypełniając podjęte we wspó&a-

wodnictwie socjalistycznym rz.obo­
wiązania, uzbeccy hodowcy baweł­
ny wzyskal.i w ubiegłym ro'ku wyso-

kiie urodza1je i przedterminowo wy­
pełnili państwowy plan o<ldainia ba­
wełny. Liczne okręgi republiki o­
siągn~ły takie wskaź1~ild, które u­
przednio były udllliałem wyłącznie 

niekt órych kołchozów. Po trzydzie­
ści i więcej cetnarów bawełny z 1 
ha wyhodow<lll1o w okręgach: De­
nanskim, Jangi - Julskrl.m, Ordżoni­
kidrzewskiirn i Pachbaabudskim. 
Prrzodujące kołchozy zebrały z każ­
dego hektara po 35 - 40 cetnarów 
bawełny. Uległa w ubiegłym roku 
poprawie jakość bawełny, Przesrzło 
80 iproc. od'Clanej państwu bawełny 
..:_ stanowiły wyborowe pierwsze 
gatunkli. 

Wielkoie są sukcesy hodowców 
bawełny Uzbekistanu, ale ludzie ra 
&ieccy nie mają w rzwyczaiju :>Jatrzy 
mywać się na już urzyskanych osiąr 
gnięciach. Walazą oni nJi.eprwrwa 
nie o nowe zwycięstwa przy ~­
janiu uprawy bawełny. 

„Pamiętając, :i:e bawełna stano­
wii jeden z ważniejszych wkładów 
nairodu uzbeckiego do dzieła u-

4 nowe 
powstqły 

brygady 
w ZPB 

młodzieżowe 
im. Harnam-a 

W związKu ze zbliżającym się I Druga brygada młodzieżowa nosi 
dniem 1 Maja Zarząd Zakładowy I imię rewolucyjnego pisarza Włady­
ZMP postanowił zorganizować bry- sława Broniewskieg(\ Kierowni­
gady młodzieżowe pracujące syste- kiem jej wybrano ob. Mirosława 
mem Czutkicha. Brygady młodzieżo Kaźmierczaka. Brygadą im. Lidii Ko 
we zostały zorganizowane na tkalni ra.bielnikowej kieruj e natomiast ob. 
ko~orowej. ~ra:ę swą r~zpoczę~y z Teresa Zdanowska. Czwarta brygą­
d1~1em 1 kw1etm~ br. K1~rowmka- da nosi imię pierwszej organi.zator­
m1 . brygad zosta.li wy~r~m przodo- ki ZWM - Hanki Sawickiej. Br ga 
wmcy pracy. K1erowmk1em bryga- d t k' . . Y 

uprawy 
okręgach 
mocnienia }fotęgi nas?<ej ukocha­
nej Ojczyzny - czytamy w liśćie 
hodowców bawełny do towarzysza 
Stalina - my, delegaci hodowców 
bawełny Uzbekistanu, w .imieniu 
wszystkich lud7ii pracy socjalistycz 
nej gospodarki rolnej republiki, 
przyrzekamy podnieść uprawę ba­
wełny i dać krajowi w 1951 roku 
o 500 tysięcy ton sur4JMlca. wi~ej 
ni:i: w roku ubiegłym". 

, Podejmując te zobowiąrzania, uz­
beccy hodowcy bawełny przyrzeka­
ją w pełni wykorzystać wsrz1ystkie 
materialno techniczne środki 
MTS i kołchozów, w srzerszym rzakre 

\Sie stosować najnowsze sposoby u­
prawiania bawełny, zwięksrzać wy-

bawełny 
ZSRR 

kres zmechanirz.owanego zbioru ba­
weln)Y powinien wzrÓść przeszło czte 
rokrot.n!ie. 

Z wielkim zadowoleniem i uznoa­
niem przyję;li ludzie rad~eccy do 
wiadomości \ wysokie rwbowlązan~a 
Ull:becktich hodowców bawełny, wy­
stępujących obecnie z inicjatywą so 
cjalisty~nego wspól:z.awodnictwa. 
Pracują on!i w _ braitnietj rodzinie na­
rodów ZSRR. To jul nie pierwszy 
rok hodowcy bawełny Uzbekrlstanu 
współrzia.wodniczą z hodowcami ba­
wełny Azerbejdżanu, Tadżykistanu, 

Turkmen~i. Km.achstanu, K irgizji. 
Miejscowe or ganirzacje partyjne rzmo 
biltlzowano do opieki nad współza­

wodn•ictwem wśród hodow ców ba­
wełny, do prrz.yj ścia im z p01łi.ocą 
przy ujawnieniu i całkowitym wy­
korzystywaniu , bogatych rezerw, 
istniejących w kołchozach, MTS -.,i 
sowchoz.ach. 

Na Księży.In Młynie 
toczy się walk' 

o wykonanie pla.vów produkcyjnych 
U biegłego roku na Księżym Mły­

nie organizicja pracy nie lato „_ 
odpowiednim poziomie. Na sali pa: 
nował brud. Ludzie wałęsali się po 
oddziale. Brygadziści „rządziłi się ' 

po swojemu. - Każdego dnia po 9 ma· 
szyn stało bezczynnie. 
Przystąpiłem do pracy na tym od­

dziale w październiku ub, r„ jako 
majster. 

1 
Obserwując te porządki po­

myślałem sobie: „Trzeba jakoś temu 
zaradzić-- tak dalej nie może być". 
Zakasałem więc z miejsca rękawy. 

Wziąłem się do roboty, tak, jak nas 
uczy partia, jak nam wskazuj~ tra­

Dziś JUZ maszyny nie stoją bezczyn 
_,e, a produkcja podnosi się coraz 
.v yżej. Ju:i: nie wyrabiamy „mar­
.iych" 75 procent planu, ale osiąga• 
.ny 100 procent i powłżej. Co wię· 
; ei, mogliśmy przesunąć na i~ne ~d· 
działy 22 ludzi. W· t en sposob dzię­
ki wielo\varsztatowości obniżyliśmy 
koszty własne naszego oddziału i to 
jest nasz wkład do dzieła pokoju. 

Mam · jeszcze do przezwyciężenia 

wiele trudności. Nie wszystkim kie· 
rownikom podoba się, że alarmuję i 
krytykuję, że czasem głośno upo• 
minam się o załatwienie różnych 

dycje partii bolszewików. I to uła- spraw. 
twiło mi pracę, - Jeżeliś taki mądry, to radź so• 

Zwolna likwidowałem opory i zaco- bie sam - mówią, gdy zwracam się 

fanie niektórych ludzi. Zacząłem o pomoc. Napotykam również na 
i~h stopniowo uświadamiać, jak na- trudności z wózkarzami. Jednego z 
leży prac.ować, by podołać zadaniom nich - bumelanta tow. Kromera, 
naszego Planu 6-letnicgo, by podnieść trzeba było usunąć, 

Uzbeccy hodowcy bawełny zwra­
cają się rz; wezwanielłlf do socjali­
stycrz.nego współzawodnictwa w 
chwiłi, ·kiedy na polach. poludn'io­
wych okręgów przeprowadza~e są 

już w iosenne siewy, ugruntowuje się 
obfite plony tegorocznych urodza­
jów. Zewsząd nadchodzą wieści o 
osiągnięciach trudu kołchoźni 

ków. Nie ulega wątpliwości. 

że wezw a n ie hodowców bawełny 

Uzbek is tanu rzna jdzie żywy od­
dźwięk wśród kołchoźn ików i koł­

choźnic okręgów plantacji bawełny. 

stopę *yciową mas. Ludzie byli różni. Daremnie dopominam się, al:iy mi 
Jedni uświadomieni, inni nie wie- przydzielono ludzi na ich miejsce • . 

da.jność pracy, 'umacniać dyscy1)1i­
nę pracy. 

MechaQl•~zato;re.y. uprawy pól ba­
we~nianych Uzbćki-sba'Il'll uwGzaJą 

rza swe . główne zadanlie wypełnianie 

rzyli w swe siły. Udało mi się za- Tymczasem muszę sam wykonywać 
łożyć brygadę ZMP-owską wielo- pracę wózk an y, a plan na tym cier­
warsztatówek. \Y/ śl ad za nią poszło pi. Kierownic;two oddziału winno w 
k ilk a prządek , które· z 5 stron prze- t akich wypadkach szybciej i skutecz­
szły na 6. \Vówczas inne prządki niej działać , aby usunąć wszystko, co 
zaczęły sie przekonywać, że można h . I 

d · · · · k amu1e nasze p any. 
z j)O':'I o. z_emtcm praWcowkac na! w1~ - Zrobiliśmy duży k rok w kierunku 
sze1 i osc1 s ron. y azywa em im, d . . . g · „ pra cy ale 
· 1 b d ł bk' · I po mes1ema or an1zacp , 
1a, ar zo wzros y zaro 1 wie o- . . t ć bo prz.ed nami 
warsz.tatówek. Np. Stanisława Król, me. mo'.:ekmy us alwa ' dterminowe 
k - d · · b' ł 500 ł stoi p1ę ny ce - prze tora awmeJ zara ia a z ., a w I . Pl 6 I t · go i umocnie 
lutym otrzymała ponad 700 zł - i I w_y col an.1;,, anu - e me 
wielu innych. Prządki to zrozumiały. I me po WJ ' STRZĘBSKI 
\VI nast~pnym miesi~cu wszystkie R<;>MAN JA . . 
przeszły na wielowarsztatowość. maisler w ZPB im Stalina. 

GR N w Domaniewicach nie przygoto~ała należycte 

wiosennej akcji siewnej 
W Domaniewic.'1ch n\yśli się o s ie- s iewów wi-0sennych, jak również w wa~ zaJęc, w ~e11 spos?b? azeby ~ciąg 

wach wiosennych i <lziala w tym czasie samej akcji. nąc d? ~ich Jak naJWlększą , !Icz~ę 
kierunku . Nie przyno::;i lo jed- Zadanie rad nar odowych w wiosen ak~~wtst?w, a ~m~mu u zyskac mo~­
nak suodziewanych r ezulta lów. Co nej akcji s iewnej zostało jed nak zu- nosc dopilnowani~ t przepr?wa~zama 
;;ta.nowi Lego lH'zyczyn~ ? Po prost u pełnie inaczej zrozumiane przez Pre- kon_t:i·~li pocz;ynai;, wszystloch m~ty· 
Ptezydium CHN :/,Je zrozumiało zydium GRN w Domaniewicach . U- Lu.cJt i org~·mzaCJ t z t erenu gmlDY: 
uchwalę Prezydi um Rządu. Uchwala wa :i;ało ono, że wszys tko i rzc-ba sa- Nie pom?gh mu ~ tym p~ostah 
la wyra~nie sLwlerdza, :i;c rady na1"0- m emu robić. ezło1~·kow 1e P~·ezyd1uu~ GRN,r·me ~c­
elowe koordynują prace, związallle z Przewodniczący P rezydium GRN, po!l1og t K ?m1teot. Gmmny .. N1~ w1~c 
akcja s iewna że rady witfhy kontro Ob. Stanisław Hula, pracuje ofiarnie dzt\V11cgo, ze g1~1ma Domamew1ce m e 
ló\vai: działa'ihnśc · 'pos7.czególnych pla i du:i,o, ale niewlaściwie. Pl'aćuje ·bo- zostnla nuleżyc1e p1•zygotowana do 
cówek w zak resie przygotowań do wiem sam. Nie potrafił' zorg-anizo- akcji sie~nej . . 

Odpow iedzialna za przebieg kon 

1 p:r;zekraceia.nie norm pracy przy DI • 8 • 
wysokiej jakośai robót orarz osrzczęd a uczczen 1a· rocznicy 

• 1 l;ra.lf.tac jl Gll.1-int~ ' iSP:{>M.zie~nia oraz 
Związek Sam-0pomocy Chł-0<pskiej. nie 
wiele dokonały :ria tym odcinku. Braik 
akcji uświadamiająco-politycznej spo 
wodował, że planów kontr aktacyj­
nych n ie zrealizowano. vV gromadach 
Domaniewice, Skoratki i Krępa nie 
potrafiono przeciwdziałitć propagan­
d2ie Jakuba Ozimskiego, Mieczysła.. 
wa Kos iO'l<ka, Antoniego Ziarnika, 
Władysława Bomby i wielu innych 
h.-ułaków, k tórych przykład i s·zkodli­
wa działalność spowoddwały, że w 
gromadach t ych kontraktacja wypad 
ła najgor zej. 

nym· rzuiywaniu paliwa. Dobrze wie 

dzą oni, że ,losy urodzaiju rozstrzy- powstan1·a w getc1·e warszawsk1·m 
gają ludz;ie, doskonale władający 

.przodującą techniką. Terae. nie tyl- . , . . . . . . · od 
ko zas'ewy i uprawa plantacji ale Pracownicy Społdz1elm im. 19 Kwie I Tak więc w.szJ'.scy pracowmcy p -
['ÓWil11ie~ li z,biory plonów w wJeikim I tnia postanowili uczcić zbliżającą się niosą wykonanie norm o 5 proc„ to 
st~niiu urzależnfone są od j•akości ro~znicę ~o~stania w getcie wa~sza~ jest ze 114,3 ~roc. pod:Vyż.szą do 119,~ 
pracy MTS. W roku bieżącym za- sk1m pod1ęciem szeregu zobowiązan. proc. W dniu 18 kw1elma ~racowm-

. cy staną na Wartach PokoJU, a na­

lnteliee.ncja techniczna realizuje 
uchwały VI Plenum KC 

Kiel'O'Młik przędzałni ZPB · im. W ten sposób dzięki inicjatywie 
inteligencji technicznej i jej ścisłe­
mu współdziałaniu z załogą, praca 
w naszych zakładach staje się lżej­
sza, bardziej wydajna, a koszty wla 
sne produkcji ulegają obniżce. 

stępnego dnia urządzona zostanie uro 
czvsta akademia. Poza tym zobo­
w{ązano się wydać specjalny numer 
gazetki .ściennej, otoczyć opieką szko 
łę im. L. Pereca, ufundować dla niej 
biblioteczkę i zorganizować wyciecz­
kę uczr:;ów do Warszawy. 

Postanowiono poza tym wysłać w 
dniu 18 kwietnia b. r . do Warszawy 
delegację robotniczą celem złożenia 
wif»\ca pod pomnikiem bohaterów 
getta warszawskiego. 

Nieobjęcie kontrolą sposobu TOzp1·0 
wadz ania kredytów na <>i/'~ i .sie w 
oraz na nawozy sztuc7'ne i ziarno 
siew ne, spowodowało, że kredyty t.e 
były r ozd·zielane niewłaściwie. St ani­
sław Wilk, sekiretarz zarządu gmin 
neg-0 ZSCh, przyznawał kredyty bez. 
porO'Z umienia się z GRN, według wła. 
snego u znania. W r ezultacie na 11 
gromad w g minie wszystkie kredyty 

, 

Kunickiego, tow. Siadkowski, w ce­
lu W2llllO'Żenia wydajności pracy i 
obniżki kosztów • własnych w pr~ę­

dzalni średnioprzędnej, jak równlieź 
dla uniknięcia kosztów . przewOIZu 
przędey z innych zakładów - po­
czynił zmiany w sposobie przędze· 

nia na o<ldZli.ale „B". Polegają one 
przede wszystkim na pogrubieniu 
numeru taśmy, wychodzącej na 
zgrzeblarce. Wskutek tego wydaj-

F. DONDER Z. PUTERMAN przypadły zaledwie dwóm gromadom. · 

ność 1 zgrzeblarki na 1 godzinę zo 
S'tała podwyższona o 0,7 ·kg„ co sla-
nowi 14,6 proc. Tym sposobem zli­
kwidowane zostały wąskie · gardła 

na zgrzeblarkach. 
Na ciągarkach zastosowano 4 łą-

ZPB im . Kunickiego Spółdzielnia im. 19 Kwietnia. Zroz,umiałe jest, że wywołało to, słu-
szne zresztą, roz..goryczenie wśród 

· \ 

; ::: ,:·:·: 

;rr 

chłopów z t ych grom ad, które kre­
dytów n ie otrzymaly. 

dy, noszącej \chlubną nazwę przy- ą ą teruJe ob. Eugenia Kowalew 
. wódcy narodu .koreańskiego Kim ska. czenia taśm zamiast 6-ciu, co u-
Ir Sena został znany przodoymik STANISŁAWA WAWRZOS możliwiło ·otrzymanie na ostatniej 

Na t erenie gminy Domaniewice nie 
ma SOM-u. Nakłada to na GRN i 
aktywy gromadzkie obowiązek jak 
najstaranniejszego przygotowania po 
mocy sąsiedzkiej. Pomoc ta w zasa- . 
dzie została zorganizowana. 79 chło­
pów malcl'ol nych i średniorolnych U• 

zyska pomoc: sąsiedzką. Jednak plan 
tej a·kcji został wadliwie ustalony. 
Nie wyszczególniono w nim, w jakim 
czasie i w jakiej formie pomoc bę­
dzie udzielana poszczególnym mało­
r olny m i średniorolnym chłopom. Mo­
że to dopTowadzić do niepotrzebnych 
nieporozumień i przedłużyć terminy 
zakończenia akcji siewnej. 

ZMP-owiec Szczepan Zając. ZPB im. Harnama ciągarce taśmy o numerze 0,36, z 

ZbędnP 
„ 

rnaszyny u sunąc 
trudniać pracownika do czyszczenia 
części tych maszyn, a.by je uchronić 
przed calkowityih zniszczeniem. 

Podczas, gdy p.olski hutnik walczy 

której uzyskujemy niedoprzęd o nu 

W Elektrowni Łódzkiej, w starej 
mas zynowni, obok pracując~·ch tur­
biin mieszczą się nieczynna s tara tur 
bina · generatory. Już w ub. l'Oku 
b. Zjednoczenie Energetyczne Okrę­
gu Łódzkiego zezwoliło na rozebra ­
nie turbiny, lecz 11ie zdecydowalo, co 
dalej z nią zrobić. Rozmontowane 
części leżą więc w i·óżnych kątach 
maszynowni, a fundament źeli wny 
zajmuje .znaczną przestrzeń. Turbina 
od wielu lat już nie pracuje, a jej 
części obecnie niszczeją pod działa­
niem rdzy i bezużytecznie zajmują 

miejsce i ta·k w d{)ŚĆ ciasnej maszy­
nowni. Podobnie j est . z dw<>ma gene­
ratorami, które mogłyby zostać wy­
korzystane w innym zakładzie, lub 
ui:yte, jak{) matei·iał, a u nas stoją 

od 'Yielu lat bez.użytecznie. 

o każdą tonę sµ1·ówki, u nas marnuje 
się żeliwo, tak potrzebne do wykona 
nia Planu 6-letniego. • 

EUGENIUSZ KOZŁOWSKI 

merze 1,8. Niedoprzęd ten używany 
jest bezpośrednio na maszynach• o­
brączkowych do produkowania wąt 
ku dla własnej tkalni. Wątek ten 
(20-ka) wytwarzany tym sposobem 
- jak wykazały próby - nie jest 
gorszy od wątku produkowanego 
sposobem starym, bądź też od do­
starczanego z innych przędzalt1. 

Opisane zmiany przyniosą znacz­
ne oszczędności. Tow. Siadkowski 
przeprowadził jeszcze szereg innych 
usprawnień, uznanych za bardzo war 

W Jackowitach rozpoczął się sie" 
Elektrownia Łódzka teściowe. • 

. 
Uporządkowa.ć magazyny 

Spółdzielnia pr odukcyjna w J acko­
wica ch przystąpiła już do rozpoczętej 
w całym kraju kampanii siewów wio 
sennych. ~ażdy dzień jest ten~-~ dla 
jej członków bardzo drogi i wykorzy 
stywany \.)ywa w cale.i pełni. Do 
sprawnego .wykonania siewó.w pomp-

Celem uzdrowienia gospodarki w I Przeciwnie, robotnicy maga>ZY•nów że spóldzi:tlni SOlVI w Bąkowie, k tóry 
magazynach przędzy ZPW im. 9 Ma- wraz z ochotniczą grupą pracowni- posiada wszystkie potr zebne maszy­
ja, kierownictwo naszych · zakładów ków z innych ocldzia·lów i biur pny ny i narzędzia l'Olnicze. przyg·otowa­
postanowito zasili ć magazyn nowym. stąpili do porządl,wwania mag·azynu. ne d~pracy na polach ,spóldiielni 
kadrami. Załoga i kiero·wnictwo po- Tak więc dzięki kolektywne~ pracy produkcyjnych, małorolnych i śred­

Ki.erow.nictwo maszynowni ma wie- kładalo w nich . duże nadzieje. · Nie w niedalekim cza3ie cel osiągniemy niorolnycl) chłopów. 
le kłopotu z tymi unieruchomioTJymi wszyscy jednak wywiązali się z •za- i postawimy gospodarkę maga zyno- I W g minie Bąków ukończono już 
ma~ynami, gdyż wzmagają one cia- dania. I tak np. tow. Bł:>c.b 'po pr ostu wą na lepsz..yD p-J2iomie. I kon t raktację rośli n przy aktywn~·m 
snotę i utru<lnia'ją remonty pr~.cują- 3khórzył i zrezygnował z tej pracy. L. :'.\fA ŃKO'WSKl udzia le i 1Ftrnktorą r olneg·o. pr~ co·,--. 
cych jedno.>'tek. Poza tym trzeba za- 1 J ego śladami uic poszli ieiinak inni . I ~PW im. 9 Maja ników P ZGS w Lo wiczu oraz ZSCh 

i GS. Duży wkład pracy \v przygoto 
.wania do siewów wiosennych i w 
akcję kontraktacji włożyły gminna 
organizacja PZPR i Gminna Rada 
N arodowa. Nie wykazało należytej 
aktywno!ci tylko koło ZMP, k tóre 
nie docenia jeszcze stojących przed 
wsią zadań w związku z wiosenną 
akcją siewną. Ponieważ wy konanie 
tegorocznyc'h siewów wi-0sennych na ­
l<łada s zczególnie ważne obowiązki, 
n a leży są\]zić, :i:e i zarf:ąd gminny 
Zl\ff w Bąkowie zrozumie ry::hlo 
;;wó i błąd i wciągnie si~ do ogólnej 
wytężo:1 Pi rir acy gromady. 

FHANCrnz ru MICHALSKA 
Jacko wice 

Komitet Gmin ny, anali zując t e nie­
dociągnięcia, po,;tanowi ł pośpreszyć 
z pomoc<], Prezydium GRN przez zmo 
bilizowanie wszystkich chłopów m a­
łorolnych i średniorolnych do walki 
o sprawne wykonanie a kcji siewnej. 
Szczególną u"wagę zwTócono na wcią 
gnięcie do tej pracy ZSL i z ak tywizo 
wanie kół ZSCh oraz ZMP. Celem 
ostatecznego zakończenia kontrakta­
cji szereg aktywistów gminnych i pr a 
cowników GS wyrnszyło do gromad, 
ab~r w dl'odze uświadomienia przeko 
nać chlopów o potrzebie kontraktacj i 
i k-0rzyściach, któTe przynosi ona 
państwu oraz olantatoro~-'\.. 

Komitet Gminny zdając sobie spra 
wę, że niedociągni~cia te spowodowa 
ne były br akiem kont roli nad dzia­
łalnością placówek i organizacji od­
po-~iedzialnych za poszczególne odcin 
ki pl'acy, postanowi! codziennie kon­
trolować p r zebieg prac związanych 
z siewami, aby nie dopuścić do opóź­
niania przebiegu kampanii siewnej. 
. Właści-·•e zainteresowanie się akcją 

siewną pr zez Komitet Gminny nie­
wątpliwie przyczyni się do sprawy. 
go jej pr zeprowadzenia na t ereri ie 
g miny Domaniewice. E . R. 

I 
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I KRONIKA P101RKowA 1 , ' AktyWiśd w.alki o poktiJ 
Ob d I ' z d p · • t · li z M p wyróżnieni odznakami honorowymi ra y p enum· . arzą u ow1a owe6o ,,;.~k::l~"::~:~·~t.~:~·:~:,~ r:~t:~~f~0:~:,:,iosi'~tY:: 

· kt „ · lk' ko" ter nu laka z Mile1'owa, ks. Brochowskie110 W PiotrkÓwie obradowałó przed Ob. Dywuliński z mlodzieżowe"j wykonanie planów rocznych. Ob. 
paru dniami VII plenum Zarządu brygady parowozowej, przedsta· Tymowski z PZPD podkreślił, że 
Miej11kiego ZMP przy udzie.le po- wił trudności, z kłórymi walczą o jakości pracy kół decydują ideo­
nt'ld 1ao przedstawicieli szkoU1ych jeetcM młodzi ZMP-owcy ! bry- wi i wyszkoleni pr.zewodniczący. 
i układowych kół orgahizacji z te gad pa.roWCJzowych. Mhno v111tpli· Ob. Ryżniatowski z piotrkow­
renu ci!lego miasta. W obradach wolici, wyrata.nych przez . człon· ~kich ZPB na Bttgaju, przMsta­
uc~Utnlt!zyła b1Me młodzież har- ków starszych załóg - załogi wił plenum postęp pradll przy bu­
cerl!kl1. ~Ml> pracują dzisiaj niegorzej od dowie kombinatu włókien'itiozego, 

Obrady plenum po8więeone by- Wysokokwalifikowanych załóg. rosnącega Jak na drożdliJach dzięki 
łJ omówit!niu ~agadniefl frontu awiadotą o tym wypełniorte zobo· technicznej pomocy ze strony 
n&rodowego. Referat na ten temat wiąte.nia, dotycżące przejechania ZwiąZku Radzieckiego. Z dńiem 

' wygłoeił tow. :Mferzejew!!ltl, pod- dz1e11iątlt6w tysięcy kilometrów 1 lipca zakłady zostaną urucho­
krdla.jąo ro1ę młódżie~y ZMP-ow- bet retnóntu i · płukania kotła, mione. Przed młodziezą piotrkow­
skiej w rozbudowie frontu naro- prttrprowadzane oszczędności na ską otwierają się rozległe pers­
doWego. paliwie, smarach i dobra kóm1er- pektywy uzyskania pożytecznego 
NMtępnie rozwinęła się 0~ywló· wacja maszyn. . . . , . i dobr~e płatnego zawodu oraz 

na dyslmsja, w ltt6rej i11bie1"ało Jed_pak Wyst~puJą tez trudnosci zdobycia awansu społecznego. 
gł08 kilkudziesięciu działaczy w J.Jr~~Y koła ~MP. .Trudno pro· Ob. Zakrzewa z Prezydium 
ZMP z terenu· Piotrkowa.. wadzw . planowo pracę przy tak MRN mówiła o zbbowiązaniaoh 

Jadwiga Konopacka . z Gim· skąpej iloąci cztl~u, ja~ą rozporzą mlodzieży podjętych w związku 
dzają członkowie załog. M6wca z 1 MaJ·a • IJ -1 s k l nazjum żeńskiego wskazała, te h<lt> ł ł d k bi t d ała.- ' d .• enr;y { e u a 

walka 0 l~psze wynlki nauki, pra· zac r 8 
. m 0 e 0 _e Y 0 z„ przeprowadził a:nalizę organizacji 

ca przy likwidacji analfa.bet"zillu, ezame, się do pr~cy w PKP. ZHP przed wojna i obemiie. " O przekraczamu norm w prak- . . • 
poglebienie znajomości ideologil tyce zawodowej mówił ob. Błasz· .P~ze.d~tawic1el SP (Komendy 

zwrócił uwagę na 7~oniecenoś6 po- m a ywisci wa 1 0 po J z e !I powiatu piotrkowskiego. z Woli Krzysztoporskiej, ks. Chomkę 
wi~~ania Pt'ttcy ZMP z pracą SP; Dyplomy uznania i odznaki honoro- z Łobndr.:ic1 ks. Szymczyka z Koci· 
ktora obejmuje przesżło 50 pro- wg wręcżył int w imieniu FKOP prz~ stewa, k~. Zagłobę z Lo:;kawy • . ks. 
certt młodzieży niezorganizowanej. wodniczący Prezydium PRN, ob. Ko· Sztukę z Lubienia, ks . . Łukasika ż 

. Jako ostatni przemawiał I se• nop1H1ki. Odznaczone zostały cl!łonki- Drużbic i ks. Chmiela t Woli Katnoc• 
k · . nie Ligi Kob!iit I Kół Gospodyfi Wlej k~ej. 

retarz Komitetu MieJskiego sldćhr FoHytiska i Mazoń,; gm. Bo- --------------
PZPR, tow. Btilcerski. Na.krelilając l(usławine, Tarczyń!ka z Stydłowa1 p i W k. li 
sytuację młoclziezy ptzed wojną Grzymska z Bujen Stlaóheckich, „ ftm tra arszaytS 8 
i obecnie w Pols<le Ludowej, Książczyk z Boryszewa [gm. Grabica), W klnie ,,Polo'nla" 
śtwierdził on m. in„ że walka Moro.wska z Piotrkowa, Gusta z g111. 
o Wykonahie Planu 6-letniego i u- ł.ęc:irto, Szymańska i Bloha z Bełcha• Pocz"W~zy od soboty, 1 bm„ k!M 
t toWl\1 Wolas i Nawara z Sulejowa, "' k , rwalenie pokoju jest naczelnym Wiosna z Chabielic, Atłamusowu, Ru• ,,Poloniu" wyświetla film );'todu cji 
Programem frontu narodowego Polski··l "t. ,,Ptemicta Watstliwśks.". · towlt1z1 Hemer1 Błas11czykowa, Kono- - ... 

Dyskusję podsumował tow. Miei packa, Kotłowska i S:tajder (wstyst- Poi\lcwa! film ten b~dzi(! Wyśwlotl•· 
P Z d L ,„ b' ) ny przez óo najmniej tydzlM,. W$!YA-czarski, wskazuJ·ąc . młodzieży kie z ow, arzą u igi .r~o 1et oraz 1 1 I . f 'I . d ł 1 · p I M I cy trti o!in cy sztu u 1 m. o.w,e1 z . o 8.19. ZMP, jako wzór, bohaterską if!ttzlt t<Jwa z {)szczen cy. go obcfrt.ec bez trudności I st'Wlit'tal 

inłodzie.; kome1omo· lsl•ą, kro- Odznaczeni zostali również przo- . 1 k . h d .. h 
"' " 

1 downicy . walki 0 pokój: Młu- me nat o u w p1erwszyc mac wy 
.czącą w pierwszych sżerega.ch dzik z Piottkowa, Rudtld, Kattniet· świetlaula jest zupełnie zb1ttlne, 
obrońców pokoju1 zajl11lljącą cżo· czak i Szymczyk z Moszc~erticy, A- Jednoczdrtle kierownictwo · kina 
l · r ·· i I k ~ 1 k t · k' J „Polonia" zawiada1nla, ie sprzeda.je owe pozyOJe przy rea iza9J1 W e - ctamczy , Cieś a . raw1ńs 1, asz- zbiorowe bilety zakładom pracy w 
kiego stalinowekiego pladu prze· oze.k i Ko~trzewa z Sełchatowa, Jan-
obra2ehia przyrody. bzewskl i Trernbacz z Sulejowa, Czy- godzinach od 7.30 do 14.30, " 

d' , . - - żewskl i Brzozowski z Chabielic, ? spiewamem hymnu sFMD za-, Brze:lrtłcki z Bujen Szlacheckich, 
konczono owocne obrady plenum. Szcz~~ny z gm. Podolin i Rus t Szy-

(A) dłowa. -
Siadem naszvch wystąn·ień 

marksistowskiej - oto nakaz na czyk 3 , Lfoeum , Odzie~owego. MieJsk1e1) .tow. Tadeusz Jasnas 
najbliższą przyszłość. Franciszka l3ieszc~yńska poruszy- ----------------"'--"-"--"""----"~-"'---------------------

Redakcja „Glbl!u Pioti•kowS<kiego" 
otrzyrrtała w ostntilich dniach t1•ty 
odpowiedzi na korespondencje umles.z 
czone w naszej gazecie, dotyćZf!ce 
usunięcia wytkniętych przez nas bra­
ków i niedomagań na terenie nasze• 
go mial!ta onz powiatu. 

Pawel Sikorski, ·omawiaj(\C ła sprawę współpracy kół zakła· z oho w 1· ą z a n 1· a ' .. ł··-M a 1· ·9 we działalność koła ZMP na terenie dowych z kołatni szkolnymi, co 
PPB Nr 9 podkreślił wydatny przyniosłoby pożytek obu stro-
udział młodzieży robotnicze:! w re• nom. M6wi(c o socjalistycznej ; 

aUzacji Planu 6-Ietniego i utnaC· moralności, którą należy zaszcze- prACOW n.- ko' ,., .h And I u 'uspoleczn·1.on~go nianiu światoweg-0 obozu pokoju. piać młodzieży, podała projekt u "' u . ' 
Na salę obrad wkraczają wita- urzlł.dzania w okresie letnim wy­

ne gorąco delegacje piotrkowskich cieczelc dla młodzieży robotniczej. 
drutyn harcerskich z tneldunkę.mi Wpłynęłyby ona na zwalczanie 
o powziętych zobowiązaniach, obej nadużywania. alkoholu i poprawę 

KORT TENISOWY B.Ę;DZIE 
ODREMONTOWANY 

muj11icych likwidację niedostatecz- stanu zdrowia młodzieży. 
nych ocen, ożywienie życia świet- Wacław Pietrzak z huty 
licowego i usprawnienie akcjJ po- ,,J!eni1Gs" powiedział: . - „Mło­
rz:\dkowo-sanitarnej podczas Mie· dzież robotnicza podejmuje liczne 
siąca CzystotJci. apele, wzmaga produkcję, tworzy 

Piotrkowski handel uspołeczniony 
zgłosił liczne zobowiązania 1-Majo. 
we, których realizacja jest już w 
pełnym toku. 

Pracownicy Centrali Spożywczej 
w Piotrkowie postanowili obniżyć o 
5 proc. koszty handlowe w stosunku 
do zaplanowanych, co przyniesie 
osżczr:dnoścl w kwocie 20.1011 zł.; da 
lej pol"tanńwiono podnieść obroty 
na pracownika o 20 procent w po 
rówaniu z ubiegłym rokiem i zmniej 
szyć cykl obrotów o dwa dni. Umo­
żliwi to zaoszczędzenie 6.642 złotych. 

oraz przygotować warsztat do kucia I w zużyciu energii elektrycznej o 20 
koni, kto.· rych PSS . p.o:;t~da o. becnie 

1 

procent, a kierowniclwo wyuczy 
po.oad 20 i które dotud były. pad.ku- pracowników wyrobu r67.11ego 
wane w .. Państwowej Lecznicy pieczywa. Piekarnia Nr 4 p0dniesie 
Zwierząt, . lub u pry,wa!nych kowa nadpiek o 0,5 proc. na ca.łym asorty 
li. W ten sposób U7,:YSkanych zost!ł mencie przygotowawcżym pic 
nle 15 tysięcy złotych osiczędności czywa, zmniejszy rozkurz o 50 pro-­
r~7.nie. cent oraz przystąpi do akc.ii oszczę 

dzania opału. Piekarnia Nr 5 pod­
niesie nadpiek do 36 procent i obni 
ży rozkurz o 50 procent, piekarnia. 
Nr 6, wreszcie, dzi~ki oszczędnemu 
spalaniu węgla. zaoszczędzi na każ. 
dych 100 kg. mąki - 5 kg, węgla. 

Prezydium Miejskiej Rady Na1·~0 
wej w Piotrkowie powiadamia, te 
ZS „Unia" pt·zystąpi wkrótce dó l'e· 
montu niszczej1~cego ko1·tu teili!tiwe 
go w parku m1ej.~kim. , 

KIN'9 OBJAZDOWE ZA WITA . DO 
CHABIELIC. 

W dalszym ciągu dyskusji ob. brygadY. e~turmowe. Nie uznaje­
J ózef Alama z PSTP poru11zył my niedających się przezwycię­
sprawę wciągnięcia całej młodzie- żyć trudności. Nie stoimy w miej­
ży do udziału w pracach nad roz· scu, lecz ro2wljamy się stale przy 
szerzeniem frontu narodowego. budowie z.rębów socjalizmu. Mu-

Slabe strony pracy opielcuńcz~j simy ten mtodzieżowy marsz na· 
nad kołami zakładowymi wytknął przód uczynić powszechnym i ty· 
ob. Karol Hilski z huty „H orten· wlolowym." 

'' '.Równocześnie zgiosiły swe zobo : 
wiążar.ia piekarnie · „Pracy". ,Piekar 
hia I'fr 1, obs1uglwana przez bryga 
dę młodzieżową. podniesie nadpiek 
pieczywa żytniego do 36 procent i 
zmniejszy rozkurz o 50 procent, pie 
karnla Nr 3 zWl.ększy oilzczędności ~. 

Przedsiębiorstwo Puństwowe Film 
Polski (Okręgowy Zarząd Kih ' w Lo­
dzi) wy jaśni'a, że tnicjscowo~ć Chabie 
lice zostala w marcu bl'. uwzględnio­
na w marszrucie kina objazdowego 
Nr 2 i będzie nu dal korzystała z JeifO 
usług. 

sja!1
• Szkolne .koła ZMP 'nie pr.zy· Ob. Wasilewski, przedstawiciel 

wiązują wagi do swych zadań opie Zarządu Głównego ZMP, przyta­
kuńczych nad kołami zakładowy· czając wypowiedzi towarzyszy Cy-

Dział finansowo - księgowy prze­
pracuje dodatkowo 290 godzin przy 
zlikwidowaniu zaległości: wartość 
tego zobowiązania wynosi zł. 1.01!5; 
dzlnł administracyjno _ handlowy 
rozładuje cztery waiony poza go­
dzinami pracy. 

I • 

Co usłyszymy przez radio 
PZGS USPRA WNl SPRZ.EOAZ 

TOWARÓW 
Powiatowy Związek Gminn1eh 

Spółdzielni w Piotrkowie stwierdza 
na poda ta wie ' przeprowadtonej kon · 
treli, ze dopóki &klepy GS nie pro• 
wadziły list sprzodaiy towa1•ów defi· 
cytowych - Istniało tam kun1ot~r­
stw-0 przy s-przcduży tych towaró>V, 
co ml9dzy i"nnych zdal'z~•ło się w skl& 
pie GS w Poniatowie (GS w Us:tczy. 
n iii) . 

mi. rankiewicza i Ochaba, dotyczące 
Stanisław Kędziora, przo• frontu narodowego stwierdził: -

downilc pracy z PBP Nr 22, zazna· „Front narbdowyJ na odcinku mło­
JOntił obecny;ch z wysHk\e>;q ,pro· dzie~owym to wzmocnienie 
dukcyjnym młodzieżowych brygad i rozszerzenie naszych szeregów 
ZMP·owskich przy budowie kom· oraz podniesienie poziomu nasze· 
bina.tu wł6kićnniczego na Bugaju. go stylu pracy". 
Tam, gdzie zawiodły · częstokroć Ob. Warcholiilski z Fabryki 
brygady starszych - zgłosiły się Sklejek, omówił perspektywy re· 
młodzieżowe brygady Z:MP-owców alizaoji Planu 6·letniego na tere­
i prace zostały wykonane na czas. nle Hkłd.du prze: przedterminowe 

Ogólna wartość tych zobowiązań 
wyno~I 27 ty!!. żł. 

Spośród placówek Powszechnej 
Spółdzielni Spożywców „Praca", zo 
bowiązania pierwszomajowe podjęły 
zakłl1dy produkcyjM. . 
. Warirztai ślusarski, mieszczący się 
przy ulicy Łódzkiej, p1•zyrzekł wy~ 
temontowttć na dzień llO kwietnia je 
den htr1on piekarski. co da urno :r.ł. 
01Z<lzędno~cl. Prócz tPgO -pracownicy 
zakładu , postanowlli wy1·emontować 
Ntłlcowlcle dwie J)la.trormy konne 

Program na wtorek1 10 kwietnia 
1951 r. 

11.50 „Głos mają kobiety". 12.04 
Dziennik. 12.15 Przerwa. 13.15 Aud. 
dla wsi. 13.30 Aud. szkolna. 14.10 
Utwory fortepianowe. 14.30 Aud. 
szkolna dla klas licealnych. 14.55 
Koncert .Małej Orkiestry Roz~lołni 
Krakow~kiej. 15.30 Aud. dla świetlic 
dziticlęoych. 15.50 Koncert śolistów. 
16.10 Aud. o 'wiatowa. 16.20 Koncert 
skrzypcowy · D-dltr Ptokofiewa. 16.45 
Aktualłto8ci łódzkie. 1?.00 Wiadomo· 

~ci popołudniowe. 17.15 Koncert mło­
·dych talentów. 17.45 Aud. dla mło­
dziety. 18.00 „z dziedziny radiotech­
niki", 18.10 Muzyka taneczna dla 
świetlic. 18.30 Reporta:t z Nieborowa.' 
18.40 Marsze bojowe i pieśni rewo­
lucyfihl, 19.00 „Wszechnica Rndiowa" . 
19.20 Koncert Orkiestry Rotgłośni 
Wrooława)dej. 20.00 Dziennik. 20.30 
Końoert symfoniczny. 21.30 Muzyk&. 
I aktun.lnofoi. 22.ÓO Audycja rozryw­
kowa. 22.25 Muzyka tanC?czna. 23.00 
Ostatttie wiadomości. 

Obocule Ftuacja uległa całkowi· 
tej pop1·aw1e. Kawy sklep GS p1·0-
wad2i imienn~ listę nabywców towa 
rów deficytowych, co umożliwia kon­
trolę rozprowadzania l:ych towarów. 
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Członkowie S K Ś { KRONIKA RADOMSKA I . Sladem naszych wystqpień ' 

~:!!:!~
1

~:~;.~;~ ~~'.~Zobowiązania 1-MajoWe pracowników ZPD ~~~.~~~a!.}"~'~.~~:~v1 i:~~: ... :vJ.~,~d~i~~~1 .. chali kilka dni temu do Kottiecpol• Zobowiązania 1-Mtijowe obejmu l pilny p~ac:y wzmofe akcj~ uświada l>racownlcy d2dału planowanla w zał się swego czasu artykuł pt. tyczne Okręgu Centralnegl}: z sie­
celem nawiązania współpracy z tam• ją potętnę lalą nasz kraj. Hutnicy, mlnjącą robotnikom doniosłe znai:ze. Czynie 1-Majowytn przepracują do „Brak światła w dzielnicy robot dzibq w Warszawie, którym pod­
lejszymi chłopami mało i ~rednloroł· górnicy, metalowcy, włóknlaue -1 nie ~ocjalistycznej dyscypliny pre.~ datkowa. 6 godzin, zużywając ten ruczej", w którym wytk'n.ę!iśmy lega ró:wnież . Zak~ad .sieci Elek-
nymi. W •kład ekipy weszli zawod· c11ła klastl robotnicza Polski, podeJ· cy. W kwietniu wygłosionych zoata czas na usta tanie dziennych ;i.vskaź- try zne Łód W w · dztw nicy out członk_owie oh6ru 8Zkolne· bo 1 I k > niedociągnięcia pracy ZJ'ednocze· c J i-. OJ~ 0 0 -. mowanlttn zo wiązań -Majo;wyc l nie ilka pogadanek na temat dyscy ników informacyjnych oraz na zaię- Elektry~ikaCJę miasta SuleJóWa 
go i ze@polu artystycznego. daje wyraz niulomnej woli o pilk6J pliny pracy i realizacji Planu 6-ld· cia w d:i:iale technlczrtyrl1. Strat nia Energetycżneg~ Okręg~ ł,ódz 0 której mowa była w wymienio: 

Sportowcy rozegr11.li na tnlejecu i pr:tedtermlnowe wykonanie- P\,\nu nlegti. Przemysłowa uporządkuje teten !a.. kiego, duprowa,<lza.iącego m~~ala. nym artykule, przeprowadził Pod 
k~tt z:ia~~0;Judni~,m!e~s!f::u:;•t~: 6-Ietnlego. Tysl,ce metró,w wypro- Człqpkowle komisji wsr-óbawo• bryczny oraz doprowadzi go do este cje świetlne .z wielkiem opoznle- okręg Nr 4 w l'Oku 1949 na zlece­
ła ZMP odbył się "wieczór sporto• tlukowanych tkanin ponad plan, ty~ dnictwa pcncy przyrzekli propago· tycznego wyglądu. Poza tym wybu niem. nie samorządu, jako robotę odpłat 
wy" poł~ozony :.: występami ohóru i sillce ton wydobytero węgla, to god ~oć przy po moty indywidualnych dowane zostaną nowe stojaki · na ro Zakłady ll:nergetyczne Okr~gu ną. Jednak na skutek braku pod-
popleami drutyny bokderakiej „T oh· na odpowledt ze ,,trony rzHz pmcu rozmów z róbotnlkami nowe formy wery przy portierni. Centralnego Łódź·Wojewód~tW\), stawowych materiałów pra<l rt1e 
nika". . jących na :zakully pod*egaczy wo- współzawodrtictwa pracy oraz 1dwi<t Oddział obrotów wy~le w kwlet- desł ł 'a'ni . ukońcŻono w puowidzianym ter-
Okolicznościowy referat o epółdz!e1 jennych. domlć robotnikotn korzykl płynące n!u 1 wa9ony mebli ponad plan. Pro k~ó a Y nam • WYJ 9 eme, w mfoie. W roku 1950 samorząd m. 

czo~cl _ _produkcyjnej wygłosił Stani· W R11domszczańskic:h Zakładach ze współzawodnictwa. P<>za tym :o cownlcy dtlnłu technktno-konstruk ry-rn czyt!ltn)1' · 
sław Kożny, zaś Siwczyk, przewod- Przemy~łu Drzewnego odbyło się bowiązaH si~ oni wykonać w termi cyjnego w~konają rysunki poszcze- „W .związku z reorganizac;ą Sulejowa nie rozpor,ządzał kredy 

prze . i u nia!ni uroczyste ze t a nie prace. związane z wprowa ze- go nyc e ementów rzesei. - ~ eza- ,Je noczeme ..<!.nergetyczne rę· 
nicząc:y SKS, zazna1'omił zebranych z d k'lk d b d · 1 h k _, 'li. 'l 

1 

z• d · ...,, Ok tarni na ośwU.len1e m iasta i dtiel 
rozwojem spor-tu w Polace Ludowej nie, na którym robotnicy i pracow- niem nowych kartotek oraz termlno letnie od tego, zobowiązali się oni gu Łódzkiego z dniem 1 stycznia nica robotnicza ni~ została zelek-
i rolą LZS na wsi. nicy umysłowi podejmowali ieobo- wo wykonać obHczartie książeczek ~cenić remanent na oddziale I. l:łr. przestało istnieć. Na miejsce trvfikuwana. · 
Następnie odbyły się trzy walki wiązania dla uczcztnia l Maja, obrachunko:wych. W roku bieżącym, ze względu 

pokazowe boksu. Na zakońozenle wie święttt klasy robotniczej. Pracownicy Straży Pożarnej po• na reorganizację zakładu orat wy 
czoru; chór wykonał kilka pie•nl, a p hl ZPD li z d I K- " u · ' · ł h I' ' tó ob. Dębiński odegrał na akordeonie racowntcy ur R zglosl stanowili wykonać' sposobem gospo- a an a om1si1· sprawnlen"' znaczeme SCIS yc irrv. w w 
kilka melodii radzieckich i polskich. zobowiązania. ktore przynio!!ą go· cfarczym drobne naprawy noto• J stanie zatrudnienia, żadnych ro-

- Wleciór ten zacieśnił wi~:zy przy- spodarce narodowej znaczne oszczę pomp, a sprzęt rrzeciwpotarowy bót odpłatnych nie przyjmujemy. 
jaźni ttniędzy młodziet" z miasta l dno&cl. Pracownicy wydziału księ- doprowadzić do nale±yttgo stanu. przy Prezyd"um p RN Prezydia rad ' narodowych w spra~ wiejską, a serdeczne wypowiedzi orał gowości postanowili sporządtić w Zobowiązali się również do dnia 1 I wie elektryfikacji miast winny . 
Podziękowania §wia.dczyły, że wyjazd kwietniu bilans miesięczny na kilka Maja wybudować specjalną piwni•:ę , Ad zwracać się do Pr1ństwowego Bu 

d ed R f d b KomisJ·e Usprawnien minis- KomisJ·a Usprawni·en' mte~c• si·ę ekipy był celowy i udany. ni prz tertninetn. e erat ysc.y- na enzynę. " • downictwa Elektrycznego lub do 
tracji Publicznej, działające przy w givachu Prezydium PRN przy Państwowego . Przedsiębiorstwa 
wszystkich terenowych organach ul. I<ościuszki 7, pokó; Nr 8. Za Ro'bót Elektrycznych, gdyż tylko 
władzy, mają przed sobą poważne pomysłowe, uznane za słuszne pro te przedsiębiorstwa nastawione 
zadania. Należyte zorganizowanie jekty, komisja przyzna .... wniosko- są na budowę nowych urządzeń 

· Aktywiści Zakładów 
pracy w poszczególnych komór- dawcom nagrody pieniężne. elektrycznych". 

Przemysłu „Drzewnego 
zapoznają sit: z uchwałami · VI Plenum Kc 

Zebranie podstawpwej organi­
zacji partyjnej Radomsz~ańskich 
Zakładów Przemysłu Dfl!ewnego, 
które odbyło się ostatnio, poświę­
cone zostało wyczerpującemu om6 
wieniu uchwał VI Plenum KC na­
szej partii. . 
• Referat polityczny wygłosił se­
kretarz Komitetu Miejskiego, tow. 
Mrówczyński, szczegółowo i wnik· 
!iwie omawiając historyczne u­
chwały VI Plenum na tle obecnej 
sytuacji międzynarodowej. 
„Sprawa frontu narodowego ściśle 
wiąże się z utrwaleniem pokoju 
i wykonaniem Planu 6-}etniego" 
- stwierdził między innymi tow. 
Mrówczyński. - Związek Radziec­
ki oraz kraje demokracji ludowej 
prowadzą pokojowe budownictwo 

• 

kach administracji publicznej, 
i dą!ą do polepszenia warunków szczegółowo przeanalizowali u- przyczyni się wydatnie do wyko-
bytowych szerokich mas pracują- ·chwały VI Plenum i przyswoili je nan-ia Planu G·letnoiego. 
cyoh. Tymczasem na zachodzie im- sobie. Tow. . Otoliński wysunął 
perialfllci z kddym dniem wzma- sprawę rozwoju racjonalizator- W związku z tym przy wszyst­
gają zbrojenia, mdją.ce na celu stwa oraz obniżki kosztów włas- kich prezydiach rad n.arodowych 
rozpetanie nowej zawieruchy wo- nych · 'l 
j j •• w· d 1 · d k „ 6 zostały zorganizowane w mys za-enne . a szeJ ys usJi !lzereg m w . . . . 

W toku dyskusji głos zabrał ców i-zeczowo omawiało zagadnie r~ądzema ~a~y Minist~o';, sp~­
pierwszy sekretarz podst. organi- nia VI Plenum oraz wytyczne dla CJalne komJSJe usprawmen aclm1-
zacji partyjnej, tow. Kuźnik. Pod- organizacji partyjnych w przemy- nistracji publicznej. Zakres ich 
kreślił op, że wszystkich towar.zy- śle lekkim. działania obejmuje sprawy, doty-
szy wirlna cechować ozu3'ność re- N akon' czen'e br ·a to a a z i ze am w · czące udoskonalenia aparatu admi wolucyjna. Na popein'l"onych błę- d · l' h ł b · rzysze po Ję i uc wa ę, zo owią- n·istracyJ·nego władz, urzędów, in-dach nnleży się uczyć. - W da:- d d ż 

. , ł zując się 0 wprowa zenia w y· stytucJ'l, J·ak również ulepszenia szym ciągu mowca poruszy spra cie uchwał VI Plenum KC naszej 
~piy!~lr~~Y nii:i~Ypoz~~:i~. w partii i do zaznajamiania szero- metod pracy wszystkich działów· 

Tow. Mariankowski wytknął sfo kich mas bezpartyjnych z założe- Wszyscy obywatele mogą kiero-
bą f ekwenoję na zebraniach oraz uiami frontu narodowego w walce wać do komisji swe spostrzeże-
zwrócił towarzyszom uwagę, abJ'. o pokój i Plan 6-letni. nia, uwaei i wnioski. 

„ 

' 

PCK· wykonał plan szkolenia sanitarnego 
Kilka szkół podstawowych z tere• I ło 49 uczniów, w gromadzie Krzętów, 

nu pow. radomszczańskiego zamcldo- ~m. Mall1~zyn ~ 91 uczniów ukoń· 
wało o przedterminowym w'ykonaniu czyło szkolenie w dniu· 15 marca rb. 
planu szkolenia sanitarnego. Nale.lą W gromadzie Gajecice Stare, gm. 
do nich; ~zkola podstawowa w gmi- Pajęczno - ukończyło szkolenie PCK 
nie Kruszyna, która już w dniu 22 w dniu 10 marca rb. - 74 uczniów. 
marca br. zakończyła kurs, na któty W gromadzie Łazów, gm. Małuszyn 
uczęszczało 189 uczniów; szkoła w zakoilczono kurs sanitarny w dniu 14 
gr~madzie Ciężkowica, gminy Żytno, marca rb. W gromadzie Pągów, 4m .. 
która równict przeprowadziła kurs Małuszyn, szkolenie sanitarne objęło 
szkoleniowy. Kurs ten ukończyło 92 SS uczniów, 
uczniów. Wszystkie szk ły, które przed ter· 

W gromadzie Kruplin, gm. Zamo- minem zakończyły kursy szkolenia 
ście, kurs szkoleniowy PCK został za sanitarnego PCK, wzywają pozostałe 
kończony w marcu, Przeszkolono ną. szkoły na terenie Radomska i powia­
nim 21 uczniów. W gromadzie Mako~ tu, aby w Czynie 1-Majowym wv&>eł­
wiska, 11m. Pajęczno, szkolenie odby· niły plan szkolenia. 
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Co pisała prasa łódzka w dniu 10 kwietnia 1931 r. 
OBNIŻKA PENSJI URZĘDNICZYCH 

Gazety drukują zarządzenie sana­
cyjnej rady ministrów, nakazujące :ii 

dniem 1 maia obniżkę pensji urzęd­
niczych o .15 procent. Gazety wyja· 
śniają, że ubiegły rok budżetowy zam 
knięty został niedoborem w wysoko­
ści 53 milionów złotych. Niedobpr 
ten powstał na skutek niepłacenia po 
datków przez szereg firm krajowych. 

Dlatego więc, że firmy nie płaciły 
podatków, trzeba obciąć pensje urzęd 
nikom. Obniżka objęła również pra· 
eowników kolejowych, emerytów itd. 

POŁOWA BEZROliOTNYCH 
MA BYĆ POZBAWIONA 

. ZASIŁKÓW 

Pod powyższym tytułem „Głos Po· 
eanny" donosi, że Związek Izb Han­
dlowych i Przemysłowych wystąpił 
do władz z żądaniem dalszego ogra· 
niczenia praw do zasiłków dla bez· 
robotnych. Według żądań Izby do· 
piero po przepracowaniu 48 tygodni 
w roku - pracownik miałby prawo 
ubicg,p.ć się o zasiłek. Zlikwidowało­
by to zasiłki dla 50 procent bczroboi 
ny.eh. 

ZAGRANICZNI BANKIERZY . 
RUJNUJĄ POLSKIE FABRYKI . 
Gazety donoszą, że tzw. „Polski 

Prz;cmysł Gumowy ,__ PePeGe" w 
Grudzi-ądzu przejdzie obecnie prawie 
całkowicie w ręce bankierów zagra· 
nićznych, którzy za pożyczkę 120 ty· 
sięcy złotych przejęli nowy, poważny 
„pakiet" akcji tego towarzystwa. 

Większość akcji „P~PcGe" znajduje 
się obecnie w kasach firmy „Hutchin­
son", która nakazała ostatnio firmie 
poważne ograniczenie produkcji, by 
móc sprzedawać w Polsce swe wła· 
sne wyroby gumowe. 

Firma „Hutchinson" zażądała peł­
nego podporządkowania się „PePeGe" 
swoim dyrektywom. Zwołam: nie· 
zwłocznie zebranie krajowych akcjo· 
nariuszów „zaakceptowało wszystkie 
żądania zagranicznych wierzycieli, po 
wiadamiając ich o swej zgodzie za 
pomocą ,depeszy, wysłanc;j wczoraj 
do Paryża". 

ARESZTOWANIA DZIALACZEK 
KOMUNISTYCZNYCH 

Na ulicy Cegielnianej, tuż obok 
placu Dąbrowskiego, agenci policji 
schwytali dwie młode dziewczyny, za 
jęte rozklejaniem afiszów z odezwą 
Komunistycznej Part.ii Polski. Dziew· 
czyny osadzono w więzieniu do dy· 
spozycji s1tdziego śledczego dla spraw 
politycznych. 

TRZĘSIENIE ZIEMI W REPUBLICE 
NICARAGUA 

Managua - stolica republiki środ­
kowo-amerykańskiej - Nicaragui -
nawiedzona została niebywałym trzę 
sieniem ziemi. Całe miasto leży w 
gruzach. Tysiące domów płoną. Ilość 
ofiar ot'ilicza się na 2.500 zabitych i 
kilka tysięcy rannych. Z 30-tysięcz· 
nej ludności Managui - zaledwie co 
drugi mieszkaniec zdołał uciec z wa· 
lącego się w gruzy miasta. 

Na półce z książ~ami 

O NÓW~ KADRY PISARSl(IE 
(Po konfe.rencii młodych 

Na =terodniowej konferencji kół 
młod~h pisarzy przy · oddziałach 
Związku Literatów Polskich, która 
odbyła się w dawnym pałacu księcia 
Radziwiłła, przekształconym obecnie 
na Muzeum Narodowe, w Nieboro· 
w~e, poruszono i przedyskutowano 
wiele istotnych problemów z życia, 
wyrastania i dojrzewania młodych 
kadr literackich. Szczególne znacze· 
nic miała ta 'koQ.ferencja dla naszej 
pracy org"'1izaqyjnej z młodymi pisa· 
rzami: wskazała na braki i błędy , nie 
dociągnięcia i zaniedbania w opiece 
nad mł9dym pisarzem, dała pełną cha 
rakterystykę młodych środowisk li· 
terackich, wykazała pewną dojrza· 
łośó · artystyczną i polityczną debiu· 
tantów z lat 1949-1950. 

Dorobek tworczy naszej młodej li· 
teraturv poszczycić się może dużymi 
c~ąg11ięciami. .Wiersze Edwarda .Hoł­
dy, poemat Ąndrzeja Mandaliana, sa· 
tyry Litwiniuka, opowiadania Ku· 
śmierka, utwory Gaworskiego, Kapu· 
ścińskiego, Koszutskiego, Koguta -
świadczą ,.ó ~wiailomy.m prz)'.Swajaniu 
i ~głębianiu ·przez młoslych pisarzy 
me'tcidv ·realizmu'. 1socja1istycznego. 

KonfcrC"nćja mlodych pisarzy odby 
wała się w chwili ·szczeg'ólnie gorącej 
walki o pokój. Ostatni dzień konfe­
rencjj był dniem oJ!łoszenia Narodo· 
wego Plebiscytu Pokoju przez Polski 
Komitet Obrońców Pokoju. Wzrost 
znaczenia sztuki w społeczeństwle 
budującym .podstawy socjalizmu, doi· 
rzałość naszego widza, czytelnika, 
~łuchacza, ogromne za!iania politycz· 
ne, które stoją przed naszą sztuką -
oto za!!:adnienia,: które znalazły swój 
wyraz na. konferencji. 

Zasadnicze problemy konferencji 
nieborowskiej, to: walka o nowe ka· 
dry pisarskie, walka o jakość naszej 
literatury, walka o nowego, masowe· 

• 

Tadeusz 
ga czytelnika, Walka o jakość - to 
przede wszystkim walka o pogłębie­
nie ideologii dzieła sztuki, nieustanne, 
uparte wychowywanie i kształcenie 
się pisarza, opanowanie problematy­
ki współczesnego życia politycznego 
i artystycznego. 

Zagadnieniom tym poświęcone by­
ły dwa referaty: referat tow. Pawła 
Hofmana i referat Wiktora Woro· 
szylskłego o wspókzesnej litera turze 
polskief. 

Walka o jakość - to pogłębienie 
twórczego stosunku do tradycji naro· 
dowej, korzystanie z dorobku wiel­
kich naszych poetów, prozaików, pu· 
blicystów: Kochanowskiego i Frycza 
Mo.drzewskie~o, Potockiego, Krasic· 
kiego i Mickiewicza, Słowackiego, 
Orzeszkowej, Sienkiewicza, Prusa, 
Żeromskiel!o. Nie można 1sobie wyo· 
brLizić, aby młody pisarz nic praco­
wał usilnie nad przyswojeniem sobie 
tych wspaniałych trapycji naszej kul 
tury i" ~z.tuki. 

O tradycji narodowej mówił referat 
grupy młodych polonistów warszaw· 
skich: Janionówńy, Drewnowskiego, 
Wasilewskiego, Żmigrodzkiej. Mela· 
nia Kierczyńska mówiła o literaturze 
radzieckiej, idącej do komunizmn, 
wskazując, jak na poszczególnych 
etapach rozwoju literatura radziecka 
pomagała społeczeństwu radzieckie­
mu budować podstawy socjalizmu, a 
obecnie - fundamenty komunizmu. 

. 
pisarzy Nieborowie) w 

Borowski· mówił ostatniego dnia obrad Miecz,­
sław Jastrun. Opanowanie warsztatu 
twórczego, to pogłębienie . metody re• 

się tematem czterodniowych, gorą- alizmu socjalistycznego, w poezji:· wal 
cych, namiętnych dyskusji. ka z deklaratywnością, walka o kon· 

Dyskusje te wykazały właściwy, kretny, żywy, barwny, poetycki· ' o• 
serdeczny, politycznie słuszny stosu- braz; w prozie: o żyw'y, jędrny, gład­
nek młodych pisarzy do tych zagad- k i i giętki język, o celność charakie• 
nień. Zazna.czyły się jednak w dysku· rystyki postaci, o· polityczną na.mięt· 
sji pewne błędy. Niektórzy młodzi nośc ·w. walce klasowej, w .której -
krytycy sądzili, że' nihilistyczny sto· jak · niezawodnym orężem - posługu. 
sunek do literatury powojennej po· jemy się literaturą. Stawiamy młodei 
może młodym pisarzom podnieść na literaturze wielkie wymagania i wie· 
wyższy poziom ich twórczość. U pod rzymy, że wymaganiom tym spr.osta. 
staw tego stanowiska leżał lęk przed W wyniku dyskusjf stwierdzono, ,Że 
bogactwem problematyki Planu Sze· naczelnyDJ zadaniem jest ulepszenie 
ściolctniego. Błędne to stanowisko metod wychowania kadr literackich 
zostało ostro skrytykowane przez u· i ułatwienie Uit startu. Należy -' mło• 
czcslników konferencji. dym pisarzom umożliwić studia· łacho 
Przysłuchującego się dyskusjom u- we poprzez stypendia, bursy, porady, 

derzała głęboka znajomość te,enu, Należy wzmocnić organizacyjnie koła 
wykazana przez młodych pisarzy.' O- młodych i wzmóc nad nimi opiekę 
powieść Kogu ta o za)!adnieniach bu- starszych pisarzy. Nale~y wymieniać 
downietwa, Kuśmierka z objazdów doświadczenia między kołami w pra• 
po Polsce, \Jaźwieca o pracy tercno- cy. 
wego propagandzisty Towarzystwa · Należy przedyskutować sprawę u­
Wiedzy Powszechnej, Gajdy, robot- tworzenia Instytutu Literackiego, któ 
nika śląskiego, o życiu racjonaliżato· ry by systematycznie zajął się .ksztal 
rów i przodowników śląskich - wnio ceniem kadr literackich. Należy utwo 
sły wiele świeżego, cennego materia· rzy~przy Zarządzie Głównym Zwil\z 
łu do dyskusji, świadczyly o nowej, ku Literatów Polskich komisję· do 
boiowej tematyce naszej prozy i po- pracy z młodymi pisarzami, odpowie• 
ezji. dzialną za dopływ i ksztatccnie kadr 

Słuszna była krytyka młodych pi· literackich. 
sarzy z prowincji pod adresem śro- Najważniejsze jednak zadanie stoi 
dowiska warszawskiego, szczególnie przed Związkiem Młodzieży Pols.kiej. 
warszawskiego koła młodych, które Związek Młodzieży Polskiej wi!lien . 
przewodzi innym kołom oraz poradni zainteresować się bllżej niż dotącl 
literackiej. Omawiano trudności, na ja- pracą kół młodych pisarzy, związat 
kic młodz'i pisarze napotykają w de- ich z konkretną robotą ZMP-owską, 
biutach, na nieraz niewłaściwy sto- wychowywać łch w codziennej pracy 
sunek do nich redaktorów, wydaw· politycznej i szkoleniowej. Taka opie 
ców, star~zych kolegów literatów. ka, takie systematyczne ZMP-owskie 

Zol ni erze wielkiej sprawy 

Nie można wyobrazić sobie, aby 
miody twórca nie walczył o poznanie 
"'ielkiego dorobku Gorkiego i Maja· 
kowskiego, Szołochowa i Erenburga. 
W alka o j akość i walka o nowego 
czytelnika - to również w~lka o opa 
nowanie techniki rzemiosła ;irtystycz 
nego, wyrabianie w sobie zmysłu kry 
tycznego, wzmacnianie pionu samo· 
krytyki pisarskiej. Tym zagadnieniom 
poświęciliśmy dwa referaty: krytyk 
Ryszard Matuszewski, omawiał doro· 
bek prozy i dramatu młodych pisa­
rzy, poeta - Andrzej Braun, mówił 

Jednocześnie jednak dyskusja wy· szkolenie - pozwolą młodym pisa­
kazała, że młodzi pisarze muszą nie- rzom stać się godnymi naszej wiel• 
ustannie pogłębiać swe wykształce- kiej tradycji sztuki narodowej i rewo 
nie ideowe, fachowe, artystyczne, mu lucyjnego dorobku sztuki radzieckiej, 
szą bardziej przejąć się sprawami I pozwala im włączyć się jeszcze czyn­
warsztatu twórczego, opanować rze· \niej · do walki o pokój i Plan Sześci'Ó· 
miosło literackie. O trudnościach letni, którą wraz z całym narodem 
swego warsztatu twórczego pięknie prowadzi postępowa sztuka polska. 

Sanatorium kołchozu im. Stalina Książ,kia 'llillarda p. t. „Zołnierze 
Wolnej 'Fra.noji" ·A-) należy do ka­
tegor.ili dokumentów 'literackiich, 
utrwail.ających w pamięci pokoleń 
bohaitersik!i.e dzieje francuskiego 
Ruchu Oporu, ściśleti mówiąc -
lewicowego, demolrnatyC'Mleg-0 od­
łamu, kitóremu przewO<Wiła „par-
1Jia rorzstrzelliwanych" - partia ko 
murustyerma. Autor książki sam 
był czyoninyim u~eSlbn.'ik>iem ·tej właś 
lllie ko~irac;vjnej organimcji 
F. T. P. („'\Yolni Strizelcy - Par­
tyrDanci"), dlatego też jego wspom­
Jl!i.enia ma.ją wagę autentyzmu, a 
nfol«óre z działa.jących w oipowia 
daniu postaci noszą pta:w~we, 
bistory~ nazwiska. 

Bohaterstwo i pa.rfir.iotyran „żoł­
nierrz.y wolnej Francji", walczą­

cych zbrojnie przeciwko ~~ySltow 
skim okupantom i rodrz.1imej zdra­
dzie - ..i>to treść książki Tillar-da, 
pełneó dramatycznych i pasjonu­
jących ep.irzodów. Osią akc1jli. jest 
wy.sadzenie w powli.etrze hitlerow­
skiej rad!i.ostaoji w Saiint Assise 
pod Paryżem, doikon.ane rz beraprzy 
kładną od-wagą p:rrz.ez grupę bajow 
n:i!ków z F.T.iP., pod k.ierownic­
twem Jakuba Vidala, konspiracyj 
nego szefa oMęgu. Obok V.idala 
na p.ierwwy plan akcji wysuwają 
się postacie jego podkomendnych 
- Porta.ta, Forestiera i Leblonda, 
bezpośrednich uczestndików zama­
chu na rad!iostację. 

ZoS<toaH oni aresztowani, przerz 

*) Paul 'l'iłlaird - „żołnierze 
Wolnej .Fra.nc,ji". Prrzeldad auto­
ryzowany Stanisława Brucza -
WarSZtawa, Państwowy Instytut 
Wydawniczy, ~· 188. 

policję petainowską, która podczas 
wstępnych „dochodzei'l" morduje 
Leblonda, zaś dwóch jego stortu­
rowanych .i:owareyszy przekaizuje 
gestapowcom._ Forestier ginie 
wJn:ótce pod kulami plutonu eg:ze 
kucyijnego; Portal poświęca swoje 
młode życie dla oca,le.n:ia Jakuba 
Viida·la, ten bowliem musi być ura 
towany, by - po S2ozęśliw€Q u-­
cieczce z więziema - mógł rz.nowu 
objąć swe kiierOWll'l'i.crz:e, i><?j9we 
funkcje. 

W sposób prosty, lecz obrarz.owy 
i przekonywający maluje autor 
książki niezłomnlie męmą postawę 
bojown~ów komunistyamych w 
obliczu zadawanych im tor.tur i 
ni.echybnlie oczekującej śmierci. Je 
śli nawet k>tóryś rz nioh, jak np. 
Portal, nie stanął w pew,Jlej chwi­
li całkowicie na wysokości powie 
rzonego :im zadarnia, później dalszą 
swą drziiałalnością okupuje winę, 

wznosząc się do wyż:im heroizmu. 
Są to lud2Jie tego samego poMoju 
i tej samej miary, co autorowie 
słynnych „Listów rozstrzelanych". 
Wliemą, że ponad męką i ś1:--'2 ~c;ią 
życie trwa dałej, że rz lich ofiary i 
poświęcenia wyrośnie Francja wiel 
lre, wolna i dunma rz takich sy­
nów. Giną lud~e, leQl wa:ka to­
czy saę dailej - aż do rzwyc'.c>st \\·a 

nad besitią faszystowską, aż do o­
statec~ego wyzwolenia kra j OJ i 
narodu. 
Dużo miejsca poświęca Tillard 

w swej książce dzielnym kobietom 
fraincuskdm, które - jako matki, 
żony czy nanzecrzone „żołnrjcrz.y 
wolnej Francji" - są również tro 
pione, praeśladowane i więzione 
p:rrz;ez hitlerowskiego wroga. K~ 
biety te, n ii.e poddając się rozipaay . 

Lecz rozmawiać było trudno. Konie ścieśniały tłum, ludzie po­
tykali się na kocich łbach jezdni, łykali łódzki kurz. Był skwai:ny 
dzień. Przy wejś\:hi na cmentarz żandarmi zeszli z koni. Pokrzyku­
jąc · i nie s~zędząc razów zaczęli segregOW\Ć ludzi. Kobiety wpusz­
czono na cmentarz, mężczyzn ustawiono pod murem. Zaczęła się ·re­
w~:rja osobista. Robotników, którzy nieśli wieńce z czerwonymi 
szarfami od razu aresztowano. · Krauze stał przy końcu długiego 
~z~re~. Ręce miał podniesione do góry i patrzał w szarawe skwar­
ne powietrze, na gęste listowie kasztanów. Odczuwał zimny ciężar 
w kieszeni; lecz nie myślał o nim. , 
Rewizja trwała. Zwolnieni odcho·· . , 
dzili i znikali w bramie cmentar- ., : 
nej. Kilka osób odstawiono na · 
bok. Grupa żołnierzy . z rewidują- „„ „. 

cym feldfeblem zbliżała się. „Lo- ' 
dzermenschowa mość" powtarzał w \ ;:\„ 
myślach Stach, to znowu zaczy· V'1 

-"' ,,.,.-, 

nał liczyć stojących przed nim: 'l 
wysokiego robotnika bez kapelu-

1,1 '. 
sza, niskiego staruszka z żółtymi 1 

opadającymi ku . dołowi wąsami -
znał go, był to szewc z ich ulicy.„ 

1

1

1 Feldfebel, którego znużył jedno- 1 11, 

stajny proces obmacywania kie­
szeni, kazał starszemu żołnierzo­
wi z ogorzałą twarzą zbadać sto­
jących w drugim szeregu. żoł­

nierz skierował się wpros~ do Stacha, Od razu namacał rewolwer, 
ale nie wyciągnął go, tylko wesoło mrugnął. Stachowi przez chwilę 
zrobiło się cię,mno ~ oczach. Był pnekonany, że ~ołnierz drwi 
z niego,. że to się już zaczęło. 

ani rerzygńacji, umieją przeboleć 
nawet śmierć swych najbliższych; 
w warunkach więziennych wspie­
ra.ją ich słowem i ozynem, a ·trze­
ba dodać, że „na\jbliżsi" tp nie tyl­
ko c( z którymi związane są wę­
złami krwd i miłości, leO'L wszyscy 
ioh towarzysze broni, którey wal­
czą, cierpią i umierają za wspólną 
sprawę ~ rz.a siprajvę· wolnej F:ran-
cji. . 

Ksdątź.ka Ti'lllarda, podobnie jak 
wydane woześna.e·j w pmekład.zie 
polskim „!;i.sity roz.strzela111ych", 
Mhlczace masllty" - Laffitite'a 1 
~powiadania Aragona, ukarroje głę 
bię podziału pomiędzy nieustraszo­
nymi pamotami z demoln'altycz­
nego Ruchu Oporu, a n0.1Piętnowa­
nymi niie2rnytą hańbą „grab~­
mi' Francji" obcego i rod~ego 
autoramentu. Wa.J.ka zdrowych, 
twórczych sił narodu :f.rancusiki.ego 
pod prnewodem pa:i.»tid komuni­
stycmej rz przemocą popieranej 
pmez kapfuta! mi~ynarodowy re­
akcji niie jest jeszcrze, jak wiemy, 
zakońcrzona, tyle tylko, że :zmieni­
ły się· warunki tej walid, a miej­
sce Hliitlera mojęli jego amerykań­
scy naśladowrv. Lecir. w:vn:ik tych 
zmagań. l:'óry z:i<lec~·dujc o prrz:y­
sz.rośo:i ludu francuokiego. i ~ .sl jlrze 
sąd~on :v - · :·: zw~·ci!'.stwo będz:e 
po stronie tych. którzy reprezen•u 
ją tradycje i QuC'hii najlepszych 
~emv Ru~hu 0poru i ma.ją w 
sobie ich męstwo, INH-t i &ta no1·: ­
crw5ć . dzi.a.łanlia. 

o poezji młodych pisarzy, 

Tak więc ro.la literatury w walce 
o pokój i ogólnonarodowe cele Planu . 

. Sześcioletniego, twórcze korzystanie 
z tradycji narodowJch, z dorobku i 
doświadczeń literatury radzieckiej, 
pogłębienie umiejętności artystycz-
nych - oło zal!adnienia, ldore stały 

Kobiety chińskie 
. ,; ·•· ...... .... . 

Ładny, niebieski autobus, pozo­
sbawiająt' poza sobą step, wjechał 

do osied'1a. Po chwili zatmymał się 
pre:ed okazałym budynkiem; z pra­
wej strony budynku w.znosiły s'ię 
strome skały, rz: lewej ..:.. sozumiały 

walczą pokói .. O' 

wody bystrej górsk>iej rzeki. Ten 
pięknie położony dom, to sanato­
rium kołchozu im. Stalina w rejo;_ 
nfo jwanowskim (Kraj Krasnodar­
sk:i). Znajduje się ono w jednym z 
narjlepsizych uzdrowisk Północnego 
KaukarzJU 'JV „Gorącym Zdroju", słyn 
nym ze swych sia:rc-z.anych źródeł 
lecznicrzych. · 
L.eczą się tu i wypocrzyw.ają koł­

choźl1!icy i ich rodziny. W " rok\'.f-"11-
biegłym przebywało na kuracji w 
sanatorium 65 osób. Czftść skiero­
wań wyda•ie bezplatnie kołchozowa 
kasa ~ajemnej pomocy, crzęść zaś 

biorą ko-łchoźl1!icy na własny rachu· 
nek. Koszt ·pobytu w sanatorium 
wynosi 300 -400 rubli. miesięcrznie. 

W sanatorium stworzona wsrzelk.ie 
warunki, 'ZJaipewniające kuracjuszom 
doskonały odpoczynek i lecrzenie. 
Oddział lec.zll'icrz:y wyposażony jest 
we wszelkie urząde,en'ia do e:iabie­
gów i kąpieli. ,Chorzy pwostają 

pod troskliwą opieką doświadczo­
nych lekaray. Posiłki wydaje się 4 
razy drriennie; są one bardzo uroz­
mruicone i obfite. 

W sanatorium często urrząclm się 
koncerty dla kuracjuszy oraz wy­
cieczki do okolicrz.nych miejscowości' 
codziennie przychodzą najświeższe 
gazety i czasopisma; biblioteka wy­
posażona jes.t w sporą Hość książek. 
Wspominając pobyt w sanato­

rium, kołchoźnica Marla Iwanowa 
powiad.a: 

Ta prognoea nasuWa. się nii.eod­
pail:'cie przy azY.taniu pięknej książ 
k!i. Ti.Harda„ pr-z,e.ł(yżonej oo. język 
poolski przez od~wdedrz·iałn$ i 
~nego tłumaooa. 

Do światowego frontu 1-0all.·i o pokó] w iągają się aktywnie miliony kobiet cluń 
!kich. 

„Nie tylko się tam wyleczyłan;1, 
ale i doskonale wypoczęłam w przy­
jemnych, kulturailnych ~a<:h·. 

I 
Po po'Vrocie do kołchozu zabrałam 
się do 'pracy ze rrowojoną energią!'' 

BOLESŁAW DlJDZIN'SK'I Na ::;cl jęciu: wielki pochód· w obronie pJwrju - zorganizowanr, przez kobiety 
Szartgluiiiri • I - B. w. 
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LOICAUT 
- Idiom, idiom, siuda - powiedział żołnierz i odprowadziwszy 

na bok Stacha, zap.ytał prawdopodobnie półszeptem (Stach później 
z trudem mógł pr~onmieć sobie szczegóły tej sceny: był przeko­

. nany, że żołnierz rozmawiał z nim po polsku.) 
- K kakoj partii prin.,adleżisz ?„. gawari prawdu. Socjałde­

mokrat? 
. Tu zręcznie wyciągnął z kłeszeni Stacha rewolwer i schował 

do SW-Ojej. 
_. ·Nu idi tiepier , nie bojsia„. 
N a cmentarzu już od dłuższego czasu trwały przemówienia. 

Stach stał .daleko i nie wszystko docierało do niego. Ale mimo 
wszystko nie potrafiłby się skupić. Niedawne podniecenie nerwo­
we przeszkadzało mu. Powtarzał w pamięci scenę z żołnierzem, szu. 
kał w tłumie znajomych. Z daleka widział plecy Najdla i matkę 
z dzieckiem Stasiakowej na rękach. Teraz mówił Murzyn. Stał pod 
starym kasztanem na wysoko usypanej ziemi, wyrzuconej z wyko­
panego grobu: ·Jego słowa padały wyraźnie i donośnie: 

· - ' .·„.W'ldzimy tu .tak.że w jednej z trumien zwłoki kobiety. Kto 
wie coś o,·. niej. W gazetach nawet nie podano nazwiska. Ale tę ko­
l)] . lę obserwowano jeszcze rok temu, kiedy w naturalnym odruchu 
nienawiści walczył!'t na ulicach Łodzi. Obecni" młoda matka nie za­
si-anowiła się nad losem swego maleństwa, odważnie wyszła w po-

chodzie protestacyjnym przeciwko prowokacji łamistrajków. 
śmierć jej i los jej osierociałego dziecka padnie bodajże najcięż­
szym ciężarem na sumienie tych wszystkich, którzy przyłożyli . rę­
kę do lokautu łódzkiego. Wiem, że ludzie ci nie mają sumienia i ·że 
nie ma sensu przemawiać do nich w ten sposób. Powiem więc ina­
czej: krew tej kobiety pozostanie hasłem dla tych wszystkich, kt6)rzy 
nie złożyli rąk w walce z wyzyskiem. Takich rąk jest coraz więcej 
i żadne lokauty, żadne prowokacje, żadne środki przemocY, ich nie 
zastraszą i nie skrępują„„ · 

Krauzowa · niewiele zrozumiała 

z tego, co ~ówiono. Przyszła tu 
i stała w skwarze, z c1ęzarem 

dziecka na rękach, ponieważ uwa­
żała, że należy to do jej obowiąz­
ku. Twarz miała skupioną i po· 
sępną. Najwięcej uwagi poświęca­
ła maleństwu. Dziecko podenerwo­
wanę ruchem tłumu z początku pła 
kalo, później zaś, na cmentarzu, 
uspokoiło się spoglądając na ota­
czających je ludzi niebieskimi 
krążkami szeroko otwartych oczu. 
Zdawało się, że rozumie znacze· 

nie tej chwili w swoim życiu, któ­
re obfitować będzie w ciężkie do­
świadczenia, nędzę i zacietą wal­
kę, ale u którego kresu zaświta 
zor za wolności.„ · 

KONIEC , I · 

Redaguje Kolegium Redaktor naczelnY przyjmuje codziennie w godz. 12-lł, sekretarz O!SPOWledztalny - w gi>dz. 10-12. Teletony: red.aktor naczelny - 216-lł. :tastęoca redaktora aaes. _ 21S..2S, seltretars odpowtedZlaln~ - 21.IMIL 
Dzlal partyjny - ~16·19. Dział_ lrnrespondent6w, llst6w czytelników I tnterwe.n cJI - 219-42. Dzlal WJ'dail prowfncJonalnycb - 2?.3·29. Ozlal .nleJskl 1 sportowy - 254·21. wewn. a I u. Dz1al ekonomiczny _ us-u. Ot:UJ rolDf - 2S&-l1, 
we,vn. e. Dzlal i!-UltnralnJ - 204-21. wewn. 10 Reaakcja nocna - 156-8~. Kolportat-Łódż. Piotrkowska '10. tel l22·22 . • dmJ:1stracJa-2sc1-1;,: r >I ~~1oszet1 - :.odż p,„11 1{nwr.kt. 1048. tel. 111-110 1 tlł-75. Wydawca: a.s.w. „Prua". Adres re­
<lakcjl: Łód:f. P.otrk0,wskb 88. n; o. Druk: Zakł. Graf. FJ.S.W. "Prasa• t.ód!. ul. Zwlrk• 17. te' ęos.u Prenumerate ~ mloslę~•na . wynoszaca zł 3 · - ~rzy)muJa w~_zystkle Urzędy 1 A ll<>nr•• _ l'"lr.7 t,..we oraz listonosze· mt"'~"" • W1ejsoy. „ 

Prenumeratę . w. kolport. 1 zakładowym - mles1ecznle zł 1.80 ..- orzy1muJe Pl'K „RUCH". D-2_12317. ,..; 

!i 

I 

, 

' 


